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Anachronizm  w  yigielskim  p a rla n isn L y im fr
Kraków, 5 sierpnfa

(K) OnegdaJ zamknięto sesję angielskiego 
Uulamentu mową tronową, która wyliczyła re
zultaty ustawodawczej czynności ubiegłej sesji. 
Te rezultaty sńe są zbyt świetne, albowiem gdy 
MacDonald objął rządy proklamował w swym 
programie bardzo wiele daleko idących projek
tów, które też wcielone zostały do programu se 
sji angielskiego parlamentu, ale większość tych 
yrojełetów nie wysyła wcale ooza fazę zapowie
dzi. Dżńcje się tak zwykle z dyrektorem teatru, 
który bardzo wiele nowości zapowiada w swym 
repertuarze, ale z góry się już liczy z tern, że 
duża część tych nowości ma być tylko przynęta* 
ma służyć niejako celom dekoracyjnym, i alate" 
go niewiele sobie robi z tego, że konfrontacja 
osiągniętych rezultatów ze zamierzeniami niebai 
ozo jest dla niego pochlebną. Piemjer gabi
netu — i to tak potężnego państwa jakiem jest 
Angielskie imperjum — nie jest w tern szczę 
śliwem położeniu, że może sobie pozwolić na ii 
cencję dramacam, na jaką z nonszolancją po
zwala sobie dyrektor teatru.

Pfe znojnych trudach i ciężkich przeprawach 
ubiegłej sesji wyjechał MacDonald do Oberamm 
gau w Bawarii, by pod wpływem walorów cza
rującego religijnego inisterjum zapomnieć o z y  
gzakach swych parlamefntarnych perypetycyj. 
Aczkolwiek MacDonald ma bezsprzecznie pra
wo do odpoczynku wątpić jednakowoż należy, 
czy pełna dramatycznych scen obecna między
narodowa sytuacja Angin jakoteż niezmiernie 
trudne wewnętrzne położenie kraju pozwolą mu 
Tia ten odpoczynek. Jak cierne Banka towarzy 
szyć będą MacDonaldowi na jego letnich wyw 
czasach echa rewolucyjnych manifestacji w In 
djach i w Egipcie, a jeśli sięgnie po angielskie 
gazety dojdą go niebardzio wesołe biuletyny a 
i ront u wojny, którą jego rząd wypowiedział bez 
robociu. Ale najbardziej napewno niepokoić go 
Tedzie idące krok w krok za nim niezadowolę’ 
tle w szeregach jego własnej partii Niezadowo 
lenie to znalazło swego czasu głośny i doniosły 
^yraz w dymisji Moslya, w ciągłych rewoltach 
^kockich rewolucjonistów z Niezależnej Partji 
Pracy, grupujących się około nieprzejednanego 
teoretyka czystej walki Klasowej i 
. zwolennika metod europejskiego socjalizmu Max 
tona. Oddawna domagają się malkontenci od Mac 
P«nalda jakiegoś 'hnmatycznego gestu, żąda
ją c  od niego śmiałego zerwania z długoletnią tra

dycją czołobitnego szacunku przed uświęccr 
inemi ; wyczajami pracy angielskiego parlamen

tu Ma"-UD(tencj żądają, by MacDonald wysts/ 
Pm do otwanej bitwy i angielskiemu parlamen
towi pr^adłożyj daleko idący program socjal 
nych reform. Napewno parlament MacDonalda, 
;obali, ale lego rodzaju klęska może tryć wspa
niała platformą dla nowych wyborów. MacDo; 
nald jest jednakowoż stuprocentowym Angli
kiem, odczuwającym wewnętrzny lęk przed 
zbyt gwatfiwnym atakiem na te uświęcone tra 
i dycje angielskiego parlamentaryzmu, dlatego 
iwroli lawirować między rafami, zagrażającern' 
jmu na każdym kroku niechybną prawie kaias 
Łrotą.

A nie ulega wątpliwości, że metoda pracy ar 
sielskiego parlamemu tej „matki parlamentów 
świata", jest mocno przestarzała. Mechanizm je 
go jest niezmiernie ociężały, tamujący w sa
mym zarodku wszelkie śmielsze porywy. An
gielski parlament jest chyba jedynym parlatnen 
tern na święcie. Który posiada mniej miejsc niż 
posłów, a ta okoliczność jest najlepszą ilustra
cją anachronizmu, panującego wciąż w gmachu 
angielskiego parlamentu, któregc wszystkie insty 
tucie okryte są czcigodną patyną średniowiecza 
Cała praca parlamentu dostosowaną jest jesz
cze do owych czasów, kiedy w Anglji panował 
system dwóch partyj a więc jest zupełnie nie- 
współczesny z teraźniejszością, gdy do giosu 
dochodzi wcale już znaczne zróżniczkowanie stę 
politycznego życia w Anglji.

Wszyscy też w Anyji! zdają sobie doskonale 
sprawę z tego, że reforma procedury, a przede- 
wszystkiem ordynacji wyborczej jest nieuchron
na koniecznością życia. Licząc się z tern. rząd 
Partji pracy wyłonił komisję obesłaną przez 
wrszystkie trzy partje, któraby miała opracc. 
w'ać projekt reformy angielskiego prawa wybór 
czego. Pizewodniczący tej komisji lord Ullswa 
ter, byty „speaker" angielskiej izby gmin zło
żył obecnie na ręce MacDonalda sprawozdanie 
z pracy tej komisji. To sprawozdanie nie jest 
bardzo zadawalające, albowiem lord Lłllswater 
stwierdza, że nie udało się uzyskać zgody wszy 
sf.kich trzech partyj na jakikolwiek projekt za
sadniczej zmiany prawa wyborczego w Anglji, 
Liberałi wysunęli hasło proporcjonalności wybc 
rów, na co konserwatyści z pewnemi zastrze
żeniami sie zgodzili, natomiast Partja pracy za
łożyła swoje stanowcze veto. To veto Partji 
pracy Jest niezmiernie oaradoksalne, albowiem 
wszędzie indziej m. świecie są socjaliści gorący 
mi zwolennikami proporcjonalności wyborów, 
ale w Anglji proporcjonalność uniemożliwiłaby 
na długie lata egzystencję każdemu robotnicz 
mu rządowi

Komisja dla refo-my prawa wyborczego An 
glji rozważała też projek* drugiego głosu ( A- 
ternat;vc vote“) podlegającego na tern. by przy 
zwykłych wyborach większościowych każdy 
wyborca miał jeszcze możność korzystania z

dodatkowego głosu, któryoy oddał nie na kan
dydata swej własnej partji, ate na innego — 
iOz>unde Sę, że wyborca odąłby głos na kan 
dydata bardziej zbliżonego do swej własnej 
partii. Jeśli więc żaden kandydat rie otrzyma 
absolutnej większości, mandat otrzymuje ten. 
który uzyska większość na podstawie właśnie 
drugego głosu wyborców. System drugiego 
głosu mógłby więc zaoszczędzić dość kosztow 
ną procedurę śo^sleiszyca wyborów LiiberaJi 
uzyskali jednakowoż tylko ząklauzulowacą 
rozmaitemi zastrzeżeniami zgodę Partii pra.y, 
podczas gdy sonserwatyści byił przeciwni. W 
ostateczniem więc rezultacie wszystko pozosta 
je po dawnemu, a więc o08 postów na 6i5 re 
prezentuje w parlamencie tylko mniejszość 
swych okręgów wyborczych, poniewaą ze 
wszystkich trzech kandydatów otrzymali wyra 
wdzie najwięcej- ałe bynirjtiftiiej me większość 
głosów w swym okręgi Okazuje się więc że 
MacDonald jest lepszym psychologiem od 
Ma^tona j szkockich rewolr rjonistów, że jejso 
taktyka lawirowania i paktowania i  liiberałaml 
jest w danym momencie naijbałdfiej odpowiied 
nią. Nie wy.njką z jago jednak wcale, by tego 
rodzaju taktyka rur dłuższa metę utrzymać się 
dała.

Anglja, ta ojczyzna demokracji ma w‘ec tak 
że u siebie problem uzdiowienia parkunentu. 
Angielski parlamentaryzm nie pozwala na rady 
kalne rozwiązanie tego problemu, ale jego akfki 
alność wszyscy w Anglj. odczuwają Tłaffaiio 
rząd Partji pracy, óhcąc silę utrayniać przy 
sterze odpowiadj półsłówkami na w ią ż  groż 
nejszc- postulaty Lloyda Geor&ea, domogające 
go się jasnej odpowiedzi od rządzącej obecnie 
A,uglją partji. Ze stanowiska sp^cwłecirhyoScł t 
słuszności, ze stanowiska „czystej" d&uoikracjt 
ten opór Partii pracy nie aa się utrzymać; jeśl1 
jednakowoż chodzi o taktykę, opór MacOoma! 
da przee.wkc wszelkim próbon. wiprowadzetta 
proporcjonalności leży tyfko ra Irnj tntfcrcsow 
angielskiej klasy robotniczej. Jest to chytrą 
taktyka, zdążająca świadomie do osrfczepa f 
przerzedzenia szeregów liberałów, po któryd 
spadek chce właśnie objąć Pa^jja pracy...

150 tysięcy robotników  stra£kuie
w  p ó l r o c n e i  F r a n c i i

(Telegram wlMiy „Nowego Dziennika")
P a  r yż.  4. 8. (R) Włókniarze w Lille, Rcu- 

baix i okręgu ogłosili dziś strajk powszechny. 
Strajk obejmuje *50 tysięcy robotników. Do
Llle przysłano wczoraj 600 policjantów, a do 
Ronbai* i Tourcobig przybyło 50 oddziałów 
żandermerji polowef. Jak zv'ykle przy takich

okazjach tak i obecnie komuniści usiłowali m r 
wołać rozruchy, które jednak zostały przez 
pol eję rychło stłumione, prz\'czem dokonano 
licznych aresztowań. Wśród aresztowanych 
jest 9 komunistów zagranicznych.

B e r l i n .  4. 8. PAT. Komuniści zdemolo
wali wczoraj jeden z lokali hitlerowców W 
bójce, która się wywiązała padły strzały icwcl- 
werowe. Pięć osób odniosło rany.

, M o s k w a  4,. 8 P/T. Tass: Podpisany t« 
^ostal układ sowiecko-wloski w sprawie rozwo* 
m stosunków gospodarczych pomiędzy obu kra" 

' jami.
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Tśs?a b’Ai» minął w Jerozolimie spokojnie
10 tysięcy modlących sio Żydów przerf Ściana Płaczu

J e r o z o l i m a  4. 8. ŻAT. Tisza b‘Aw minął 
V Jerozolimie w zupełnym spokoju. Pod Scia- 
r,a Piaczu przesunęło się ponad 10 tysięcy Ż y  
idów. Zacień incydent nie zakłócił nabożeństwa. 

W Te! Awiwie dzień wczorajszy stal w zu"

pełności pod znakiem żałoby narodowej. Wie
czorem miasto było bez oświetlenia, wszystkie 
kawiarnie, teatry i lokale rozrywkowe były 
zamknięte.

Uw agi rządu brytyjskiego
do sprawozdania komisji mandatowej

G e n e w a -  4. 8. ŻAT. Jak się dowiaduje ko
respondent ŻAT‘nej, rząd angelski zawiado 
mił sekretariat Ligi Narodów, że uwagi rządu 
do sprawozdania komisji mandatowed w spra 
wie Palestyny będą nadesłane do Genewy

(Telegram własny 
B o a* b a j.  4. 8. CR) Postępowanie sądowo- 

kame przeciw pczywóaoom ruchu indyjskie
go których w sobotę podczas procesji areszto 
w ano, zostało już podjęte. Między a reszto wa 
nymi znajduje się, jak wiadomo, prezes indyj 
jSfcfego kongresu narodowego Patel i Pandit 
Mataryya. Na dzisiejszą rozprawę przydyła tak 
iwńedfca ilość osób, że w obawie przed rozru 

policja zmuszona była do rozpędzenia

Przedstawiciele zagranicznych 
erganizacyj żyd. w Rumnnji
E N łlo a re sz Ł  4. 8. ŻAT. W  ziwiązku z groź 

ną sytoacją żydostwa rumuńskiego przybyli 
ilo  j ft—wnff następujący przedstawiciele zagra 
■Icgoapcfc organizacyj żydowskich; Morris 
jwiilthiifinn (Ko *.6er Żydowsko-Amerykański), 
h ą  Mjetsdm  kom itet mniejszości żydowskiej 
pntf Udee Narodów), M. Helkraran (federacja 
KjkIOw besairabskich w Argentynie) i Fili > 
fioęuslefo (Koegies żydowsko-ameyrkańsk i)? 
Whayjcy  ci dełegad udali się w rtz ze specjał 
tayth tła nirljram ŻAl^nej, p. Smolarem, na 
EkdrowJiaę oe^em zbadania na miejscu sytuacji-

Hi to  idą fundusze dyspozy
cyjne w Rumunii?

j B t t l  »r e s z t 4. 8. ŻAT. W  toku dochodzeń 
jor spt ń e  zamacha na wiceministra Angelescu 
■Kgtarłzoao, że środki pieniężne na agitację an 
i«ysetr*Jcfcq w Rumun. czerpane były z fuodu 

dyspoz>«. yjnych poszczeg ólnych mini
Lj  »Warstw.

Kongres studentów rumuńskich 
—  zakazany

B u k a r e s z i  4. 8. ŻAT- Kongres studen 
tów rumndskkh zwołany na 8 sierpnia, zosuił 
zakazany przez władze.

Rćwmocze lnie władze odmówiły zezwolenia 
■■ [*zemarsz 5 tysięcy studentów przez Besa 
ffabję, który płaoowary był po kongresie.

Kongres światowego związku 
młodzieży żydowskiej w Genewie

(Telegram własny .Nowi eo Dziennika'*).
O c a e w a  4-8 . (R) Wczoraj został tu o+war 

ty  trzecs kongres światowego związku młodzie 
żydowskiej. Przewodniczący związku prze 

awwłał o oeiach tej organizacji o zadaniu saro 
jdu żydowskiego w św:ecv  nowoczesnym. Na 
stępnje przemawiał przedstawiciel organizacji 
ajook,tycznej przy Lidze Narodów. Mówca wy 
raził nadzieję, że wkrótce zostaną osunięte 
trudności, jakie piętrzą się przy tworzema oj 
eryz-ny żydowskiej w Pałestyne. Obiady koo 
Krewi potrwają 4 dni.

dnia 6 sierpnia i wówczas będą też ogłoszone.
Sprawozdane komisji mandatowej wraz 

z uwagami rządu będą przedmiotem rozważań 
Rady Ligi Narodów ne śesji wrześniowej.

Grupa przywódców hinduskich przed sądem
Jiow ego Uzicwika’ ) 

tłumu pałkami gumowemi. Z powodu areszto 
wanias przywódców ruchu indyjskiego w Bom 
baju, Karachi i innych miastach indyjskich do 
szło do gwałtownych demonstracyj. Umiar ko 
wane sfery indyjskie są zdania, że przy dobrej 
woli władz bytooy się obeszło bez areszto 
wari i rozlewu krwi. W podobny sposób wy 
raził się związek iberałów indyjskich w Bom 
baju.

Agifaeja miiarehistycua
iy Syrji

P a r y ż  4. 8 (R) W  Syrji zaznacza się w 
ostatnich czasiach silny ruch monarcliistyemy. 
Jak z Damaszku donoszą, syryjska partja mo 
narchistyczna odbyła zgromadzenie, na któ 
rem uchwalono następującą rezolucję: Zebrań1 
monarchiści żądają: l) zmiany artykułu trzecie 
go konstytucji syryjskiej w kierunku wprowa 
dzenia ustroju monarchistycznego, któryby od 
powiadał życzeniu i tradycjom knaju, 2) wybo 
ru króla przez naród, w porozumieniu z Frań 
cją, 3) utworzenie rządu t-wałego, któryby 
wypracował układ zFrancją i przygotował wy 
bory, a wreszcie 4) upoważiNsnin parlamentu 
syryjskiego do ratyfikowania nowej konstytu
cji i układu z Francja,

Wódz nacjonalistów egipskich 
pragnie drogi legalnei

K a i r  o. 4. 8. (R) Podczas wywiadu dzienni' 
karskiego przywódca nacjonalistów egipskich 
Nahas Pasza oświadczył, że nalcjonaliści egip 
scy nie mogą być uważani za partie, gdy ten 
ruch jesr wyrazem woli całego narodu. On o- 
sobiście życzy sobieąby spqjcój nie został ni 
gdzie zakłócony i pragnie dojść do celu drogą 
legalną. Przedewszystkiem należy uszanować 
konstytucję Na zakończenie Nahas Pasza o- 
św adczył, że nacjonaliści egipscy nie są rewo 
lucjemstami, czeg< o oamym królu powie 
dzieć nie możi a

10 tys*ęcy funtów otrzyma dziel
na lotniczka miss Johnson

W i e d e ń .  4. 8. PAT. Miss Amy Johnson, 
która przybyła wczoraj o g. 1745 samolotem 
z Budapesztu wystartowała dziś o g. 7‘04 do 
Londynu, gdzie powitana zostanie przez lotni
ków angielskich i gdzie angielski minister lot 
nictwa lord Thomson wręczy je j nagrodę w 
wysokości 10,0000 f. szt

Rocznica sjamordowania 
Jauresa

P a r y ż .  4. 8. (R) Francuska partja socjali
styczna urządziła w niedzielę akademię artysty 
craa ku czci Jaunesa, w której uczestniczyło 
przeszło 15 tysęcy osob, w tern wielu delega
tów zagranicznych. Po akademii przywódcy 
partji socjalistycznej udali się do Panteonu, 
gdzie na «h m  Jauresa złożyli wieńce.

Polsko-niemiecki konflikt 
lotniczy —  zażegnany

fTelegram iv :s iiy J io u tg o  Dzlemwuf )
B e r l i n .  4. 8. (R) Ciągnące się od dłuższ-::go 

czasu dochodzenia w sprawie przelotu samo o 
tów polskich ponad terytorium Niemiec ?.< 
ły obecnie zakończone. Od rządu poJskiegi. 
deszło oświadczenie, że zdarzyły się wpraw
dzie wypadki przelecenia granicy niemiecki e j 
przez samoloty polskie, zostały jednak spawa 
dewane zbłądzeniem przy ^ekorzystnycłi wa
runkach atmosferycznych. 4Vlimo to wamu .dosża 
ną pociągnięci do odpowiedzialności. OŚwiadi 
czede rządu polskiego zawiera wreszcie uwagę 
że podobne przeoczenia zdarzają się fc łże  lali 
nikom niemieckim.

Min. Eynac odleciał do Paryża
W a r s z a w a  4. 8. PAT. Francnski ntinisfer 

lotnictwa p. Eynac odleciał dziś o godz. 8j3F 
Przez Poznań do Paryża. Ministra żegnali rat 
lotnisku: minister komunikacji Kiihn, ambasa
dor francuski Laroche, wraz* z personelem anr 
basady, podsekretarz stanu w ministerstwie ko
munikacji p. Czapski, szef depart. lotnictwa w 
ministerstwie spraw wojskowych płk. Rayski 1 
w imieniu min. spraw zagranicznych radca mi' 
nisterjalny Przeździecki i WoytkowskL

Konfiskata „A.B.C.** i „Polon ji*4
W a r s z a w a  4 8. (Sin) Komisarz rządu na 

m. st. Warszawę zarządził konfiskatę dzisiej" 
szego „A.B.C." oraz katowickiej „Polonji" za 
podanie wiadomości o rzekomej wizycie mini"1 
stra Składkowskiego u sierżanta Trzmielew- 
skiego, zabójcy b. min. Lindego. Równocześnie 
prokurator przy sądzie okręgowym występuje 
przeciwko redaktorom odpowiedzialnym dwóch 
wspmnianych pism na dogę sądową.

Komuniści cdtialt irlrsfo 
Czanssza za 2 mil/ony do

larów mełs.
L o n d y n .  4. 8. (R) ,,Times" donosi z Szrngha 

ju, że zdobyte miasto Czangsza oddali komuni 
ści za cenę nffijona dolarów meksykańskich 
(okrągło 5 miijonów złotych). Podczas gdy 
parlamentariusze armj rządowej dobijali targu, 
wojska ich znajdowały się już pod murami 
miasta, w oczekiwaniu na wolny powrót.

Kronika katastrof i nieszczę
śliwych wypadków

N o w y  J  o rk. 4. 8. (R) Na dworcu koleio 
wym w Fort William w stanie Ontario wy 
buchł pożar, który wszystkie zabudowania za 
mion ł w stos gruzów i rumowiska. Straty wy 
noszą ponad milion dda-ów.

B e r l i n  4. 8. (R) W  pewnym sklepie w miej
scowości Saalfeld w Turyngii wybuchł wczo
raj wieczorem groźny pożar, który szybko ob
jął cały budynek. W  płomieniach zginęło stra
szną śmiercią dwoje dzieci, których nie zdą
żono już wyratować.

P a r y ż  4. 8. (R) Paraliż dziecięcy w Alza
cji szerzy się dalej i pochłania nowe ofiary. W 
Metzu i okolicy zanotowano w sobotę i nie
dzielę 9 nowych wypadków, z których 3 za
kończyły się śmiertelnie.

B e r ! n 4. 8. (R) Na szosie między Miltenber' 
giem a Amorbachem wpadł do potoku przydro 
żnego autobus policyjny, przyczem 16 poli
cjantów odniosło rany, w tem 6 ciężkie.

L o n d y n  4. 8. (R). Podczas wczorajszych 
wypadków samochodowych w calSj Anglji zo
stało 16 usób zabitych i 26 rannych.

B e r l i n  4. 8. (R). W  Piławie w Prusach 
Wschodnich po spożyciu grzybów zachorowało 
nagle 10 osób z obfawami ciężkiego zatrucia. 
Cztery kobiety zmarły a reszta chorych walczy 
ze śmiercą.

N o w y  J  o  r k. 4. 8. (R) W  Louisville, w sta 
nie Kentucky zatonęła łódź motorowa, przy 
czetn zginęło 6 osób, w tem 5 dzieci
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Izak Adolf Crśmieux
Z ofeazli 50-ftej rocznicy śmierci

W zamieszczonym przez nas na tam miej
scu artykule znanego historyka, Dra N. M. 
Gełbera o równouprawnieniu Żydów we 
Francji po rewolucji lipcowej, napotkał czy 
tefeiiic nazwisko wpływowego Żyda iramciu 
rio'c#o, I. A. Crenwens; obecnie podajemy tu 
jolka szczegółów życia 1 działalności zas*użo 
nego wędowniika równouprawnienia Żydów' 
francuskich, którego 50-lecie śmierci przypa 
da w roku bieżącym. Red.

Zwycięstwo Mci równości w dobio reakcji, 
które z sobą przyniosła rewolucja francuska, 
podniosło w żydostwie francuskiem poczucie go 
ćności narodowej i stało się bodźcem do walk! 
o równouprawnienie Żydów, na wszystkich, do
kąd wpływy Francji sięgały, frontach.

Szermierzem i chorążym tej walki we Fran
cji był adwokat paryski i polityk, Izak Adolf 
Cremfeux, którego 50-letnia rocznica śmierci 
Przypada właśnie w roku bieżącym.

Syn sefardyjskiego kupca i republikanina w 
mieście francuskiem Nimes, wychowany w du
chu całkowitej emancypacji, odznaczał się Creu 
tnleux już w młodości nadzwyczajnymi talentem 
krasomówczym. W 21 r. życia, po ukończeniu 
wydziału prawniczego, osiadł jako adwoKat w 
swem rodzinnem mieście W czasie Restauracji 
odznaczył się jako obrońca w sprawach polity
cznych, szczególnie efektownym był sposób je
go obrony w procesie 3 Francuzów oskarżonych 
ó śpiewanie .,Marsyljanki“. Creumieiut zadekla 
mowa! w sądzie zakazaną pieśń wolności, por 
wal tern sędziów I uzyskał uwolnienie oskarż© 
nych. W  czasie rewolucji lipcowej, po prześle' 
dleniu się do Paryża, pozostawał w zażyłych 
stosunkach z Królem Ludwikiem Filipem, które
go był zwolennikiem. W swej praktyce sądowej 
natknął się na pozostałości żydowskich ograni* 
czeń prawnych, na poniżającą formę żyd. przy* 
sięgi — „mors judaico*1 — wszczął energiczna 
Walkę, o jej zniesienie, czego rzeczywiście do
piął. W  1842 zostaje wybrany do parlamentu, 
£dzie jest projektodawcą szeregu reform praw
nych, m. in. inicjatorem ustawy o rozwodach. 
W 1848 zostaje Cr. ministrem sprawiedliwości 
w prowizorycznym rządzie, po upadku zaś mo 
narchji obejmuje te samą tekę poraź wtóry. W 
1875 zostaje w uznaniu zasług, wybrany doży
wotnim senatorem.

Walkę o równouprawnienie Żydów rozpoczął 
Creumieuz już od chwili swego żywiołowego 
Protestu przeciw formie przysięgi, „morę ju 
daico". Zostaje wkrótce oficjalnym reprezentan
tom gminy żyd. jako człoftek centralnego żyd. 
konsystorza.

I odtąd staje się Crenrieti* sejsmografem, 
reagującym na wszelkie faktyczne i prawne o- 
gratniczenia Żydów. Ody rząd szwajcarskiego 
kantonu Bazylea rr-e dopuszcza Żyda z Alzacji 
do kupna gruntu na podstawie starego  i-aw a 
zwyczajowego, spowodował Cr. poza 1 \  vnte 
°znemi interwencjami- konsula francuskiego —

zerwanie stosunków dyplomatycznych między 
Francją, a owym kantonem- Niezapomniany 
jednak pomnik wystawił sobie Cremeu* gorii 
wem zajęciem się sprawą rzekomego mordu ry 
tuainego w Damaszku. (1840). Cre*nieux był 
pierwszym, który zwrócił rządowi francuskie
mu uwagv na owe oskarżenie 1 skandaliczną 
rolę jaką w ulem odegrał konsul francuski Rat- 
ti Menton. Lecz konserwatywny rząd Oufrota 
nie chciał niczego przedsięwziąć, by nie kom
promitować swego konsula. Cretmeu* sżuka 
tedy sprawiedliwości w Anglj. Zgromadzenie 
w Londynie wybiera delegację do sułtana, z 
nim i Mojżeszem Montefiorem na czele- Inter 
w encja delegacji odnosi pożądany skutek, suł 
tan wydaje dekret, w którym oskarżenie Ży 
dów o mord rytualny, oznacza Jako „podłe 
kłamstwo". Podróż Cremeu* do Syrji położy 
ła podwaliny pod stworzenie „AHiance Israełi- 
te Uuiverselle“. Jako najbliższy współpraco
wnik Oambetty j minister sprawiedliwość jest 
Cremieu* twórcą ustawy o równouprawnieniu 
Żydów w Algierze. Jedną z jego zasług, jest 
stworzenie organ.iz.acf pomocy Żydom, — 
..AHiance Isnaedite Universelie" — stał się wte 
dy wespół z Karolem Netterem. twórcą szkoły 
rolniczej w „Mkweh Israel". W czasie podró 
ży do Syrji konferował z Meńtnedem Ali, ów
czesnym kedywem Egiptu, pod którego wła
dzą wówczas pozostawała Palestyna, w spna 
wie kupna ziemi i ułatwień w kolonizacji Ży 
dów w Palestynie; Sam był 7 razy w Palesty 
nie, w latach 1859 i 1871 czynił próby koloni 
zacji Żydów tamże, był założycielem pierwszej 
palestyńskiej drukarni -hebrajskiej. Po powsta 
niu „AIKa-n;e‘y“ zwrócili się rabin Kaliszer, 
Gutmacher i in. do „Aliiancy" z wezwaniem zor 
ganizowania tow arzystw a zakupu r, cmi w Pa 
lestynie celem osiedlenia na niej Żydów Cre- 
niieux zgadza się na ten wniosek i wygłasza 
na walnem zgromadzeniu „Aliiancy" entuzja
styczne przemówenie o powrocie Żydów do 
starej ziemi, uważając, że jedynie państwo ży 
dowskie w P alestynie zdoła zapewnić, byt ma 
rodowi żydowskiemu- Z chwilą powołana na 
urząd ministra, następcy jego nadal jednak „Al 
lianc‘ie“ kierunek asymflatorski.

Jeszcze raz dał się Cremieu* słyszeć, żabie 
rając głos w uprawie pogromów rumuńskich, 
które rząd Iwana Bratanu, założyciela dynastii 
premjerów Bratiamu, tolerował. Cremieux. iak 
się wyłaził pewien mśyjski generał — gufoetna 
tor. — jest przedstawicielem wszechświatowego 
żydowskiego kabału, który przeciw wszelkm 
antyżydowskim gwa.łtom energicznie występo* 
wał.

Zmarł w 18S0 r. jako 841etnl starzec, opinki 
wany przez źydostwo francuskie.

• Ozjasz RotenstreJch

Tajemnicze zaginięcie sekretarza
poselstwa sowieckiego w Angorze

(Telegram xvii\'*iy „Nowego Dzienniki?')
K o n s t a n t y n o p o l  4. 8. (R) Pierwszy se 

krutarz poselstwa sowieckiego w Angorze, Just 
wybrał *ię przed kilku dniami na polowanie na 
dzikie kaczki i od tego czasu w tajemniczy spo 
sób zaginą}. Zniknięcie to wywołało w Angorze

Z okazji zaręczyn p. Róty lios "bfnmtyfie 
z p. IzMem Douli.iitSem gratuluje serdec-iWifc

H erm an !>uii‘Xisz

wielkie wrażenie. Nie jest wykluczone, żc Just 
utonął, jednakż są to tylko domysły. Wszelkie 

| poszukiwania za nim dotychczas nie dały rezui 
tatu.

Zg©« Zygfryd* Wegnera
B e r l i n  4. 8. (R) w  szpitalu miejskim w 

Bayreuth *v mwarji zmarł dziś wieczorem prze 
żywszy 61 lat Zygfryd Wagner, jedyny syn 
wialkiego muzyka i kompozytora niemieckiego 
Ryszarda Wagnera.

Przed miesiącem Zygfryd Wagner zapadł na 
ciężką chorobę serca, która była przyczyną je 
ko śmierci.

MacDon»fd ** tasfcrrucku
W i e d e ń  4. 8. PAT. Premier angielski Mac 

Donald przybył dzisiaj w południe z Oberam 
mergau do Insbrucka, Skąd po zwiedzeniu oso 
bliwości miasta wyjechał wieczorem przez Pa 
ryż wprost do Londynu. Ze względu na prywat 
ny charakter Jego podróży odpadły wszelkie 
przyjęcia oficjalne. „

mxmZWqtL'LlT

Z ja zd  żydowskich g lu c h o R & ^ s ii 
w Krakowie

Ostatnio odbyty się w Krakowie om -rei 
10-lecila istnienia Stowarzyszenia Źytk>w4*'cii (iłu 
cfloiuejiiycii przy jaźń " Jubileusz ten, na który zę 
chatc około 50 żydowskich głuchoniemych z zalej 
PoisŁi oraz zagranicy, obfitował w bardzo bogaty 
program, obejmujący zwiedza nie zabytków K-oko 
wra, kopatot so4ł w Wieliczce, fabryk-i cementu w 
Booarce oraz wycaoczikę do Zakopanego i Morsk ego 
Oka.

ł-wiktem kuhnanacyjnym uroczystości była akado 
m»a iuWłeURzoiwa. w sali Botońskieigo. Akademie za
gaił prezes Stowarzyszenia p. Bogumił Liban, >kre 
ślając w dbieszem przemówienia dzieje powstania 
Stowarzyszenia oraz tozwój fegoż, przyczom dał 
wyraz radości, ż© uroczystość ta. zgremadzta tak 
Liczne grono gości oraz wybitnych głuchoniemycłi. 
Następnie przemawiał! delegaci stowaizyszcrt żydo 
udfc<ch głuchoniemy©!, z Wiednia, Pragi, Bor tona. 
Warszawy, Łwowt, Łodal, Bialeigoslota, Wrooi* 
wia i W ite , gratulując w serdecznych słowach 
krakowskiemu Stowarzyszeniu. Jmleni-em Żydo
wskiej gminy w Krakowie przemów1 ,p. prezes.
Dr. Landau, zapewniając o przychylności gminy <$,? 
dążeń żydowskich głuchoniemych. Po części otfl 
orało©) odbyło się przedstawienie amatorskie, • 
mianow-ićie odebrana została przez głUchonriomych 
komedia p. t. „Scitowestir małżonka" z ewolucjami t« 
trecznemi, wytananemi przy muzyce przez giuthty1 
niemą p. Sitberzwe.żanikę, Wszyscy biorący udział 
w przedstawieniu wywiązali się znakomici© • *e  
swych rół, za coc ostali, pnzoz. ctecnycih nagrodzę, 
ni Fcznemi brawami Na zatańczenie cdlbył się raut 
z muzyką, który przeciągną,' sie do raną.

Ponaatjo. odbyty się w ranwdh uioczyatoścl to 
wody w półkę noiżńą między ntipire*flftta(ćn Włtdnto, 
a Makkahi korrtb., zaikcńozene wyrrtkem 2 :7 .

Zjazd tak w*e*u głucho rui cm yich ' żydowskich, 
wśród których znajdowmli *ie t>rz©w**ła*;zącjc dzl© 
siędo Stówarżjiszeń krajowych » ■sagrantatoych, 
dat asumpt do omówwenia sprawy śctaj-ejazej współ 
pracy i porozumienia stowerzyzen ży«ło.wisifcidh shl 
choniemych całej Europy i w -ty*n oeto WyioiśoO 
kpmŁtet, który ma opracować doikfadltóe wyityczne; 
tymczasową siedzibą Zrzeszenia otetno Berfin. t ,

Uroczystość pozostawiła u wozystikich ghschodlf 
mych uczestników meząjKmjnian©. wraaenia, t
ście, którzy pier wszy raz óyB w Ki-atawte, WłęOęg 
ce i Zakopano i', da wab w-yraz anmwt żedHrytowf
dla zabytków miasta oraz cudów przyrody.

P. Prezydent Rzplitej wyjeidia 
w piątek do Tallina

(Telei ortem od natzego koT&pontetUeti

W a r s z a w a .  4. 8. Prezydent RjBpMei M tr 
ścieki wyjeżdża z Warszawy do Eafcmm w pią 
tek 8 bni. P. Prezydent wyjeżdża z  Waraeeawy 
w godznach południiowych, by do O iayi 
przybyć wkxaorem fu dać się na poUadl °**Anr 
„Polonia", który ma go przewieźć do Tkdhw 
Statek „PoJonia" odjedzro w oucy Z OrifanA t» 
do Tallina pirzybędzśe przód potodajOL P* 
Prezydenotw: towarzyszyć będą: nan. mr, ML 
granicznych Zaleski, dyr. dopart. w tfFSZ p. 
mer i naczelnik wydziału wschodniego p. Ho» 
lówko. „Polanji" będzie iwwarzyeeył fcooWor- 
pedowiee „Włcher" i torpedowce: .jHaoN4 ,
■Podhalanin" ś lą z a k  h .Jśtrakowiaic".

Podziękowanie min. Peraoto
W a r s z a w a, 4. 8. PAT. Pan ministet epr< e  

zagranicznych Zaleski otrzymał od francuskie 
go ministra p. Perftot depeszę następudąoei tae 
ści: Opuszczając Z emię Polską proszę Pana • 
przyjęci© wraz z serdecZnem podziękowatdon 
za serdeczną gościnność, której doznałem, aa- 
lrewnienie szczerej przyjaźni Frahcji dla Kia* 
cnetmego Narodu Polskiego. Podpisany: 
Georjpęs TJernot

cziłow^zechniajelB



Str. 4 „NOWY DZIENNIK" środa 6. VtH. 193a Nr. 206

Tragedja dwóch przyjaciół
Po secesji z BB.

(Od naszegp sprawozdawcy parlamentarnego;
Stało się to w piątek wieczorem. Marjan Cie- 

piak zgłosił się do klubu Dąbskiego i został tr 
roczyśde przyjęty na specjalnem posiedzeniu. 
Surowe słowa padły pod adresem obecnych wł»> 
dców Marjan Cieplak wysłuchał tego. Nie pro- 
tesrtował. Spalił przeto wszystkie mosty, łączą* 
ce go z sanacją, z „obozem marszałka Piłsud* 
skiego“, jak powiadają jego dawm towarzysze 
z klubu BB.

Jest to atoli tylko dramat polityczny, natu
ralny proces ucieczki ze strony zamożniejszych 
chłopów. Równocześnie atoli rozegrał się na 
oczach wszystkich swoisty dramat, niemal o- 
sobista tragedja. Marjan Cieplak opuścił nie* 
tylko klub BB., lecz także swego przyjaciela, 
Karola Polakiewicza, „zdradził go“, jak oświad' 
Czył patetyczni*, poseł Tomaszkiewicz z BB. A 
trudno byto uwierzyć, że dojdzie do tak „stra
szliwej zdrady**.

B y* to dwaj pnzyjac,ele. Jako der. kroczył 
ża Polakiewiczem jego towarzysz Marjan Cie- 
piak. Obaj należeli do Piasta, obaj odeszili w 

rozłamu do grupy Dąbskiego, obaj byli 
Angliami w klubie. Polakiewicz zapa* 

*nauy  był w Londyn i Oxford, Cieplak w — 
Ameryk?. Obaj wys tąpili z klubu Dębskiego, by 
lóldaS się do dyspozycji BB. w czasie wyłxr 
M)M.
' M a S s a ic z  nife zaponnteł o swym przyjacie
le  nr clęMtłm okresie wyborów. Doał o to, by go 
Mufemfchau nn zapewrrionem miejscu.
' Y  w sednie obaj solidarnie maszerowali i ra- 
MBb w iL d f  czas przy pokerze. Polakiewicz 
irtrjMirwraf się więcej aktywną polityką i organi* 
tUmntśem U b u  BB. Jego towarzysz Cieplak 

paSBCEBacagwy do reprezentacji. Był niej a* 
J <>rŁL... ( iŁ  Łillić/f w chłopskiej frakcji klubu
B S . r r j l  L  onrrymywTH reorezentatyy nc god- 
■dfcS, % f gospodarz i lokalu ktubu i bufetu.

F\Jtaków amerykańskich w cza- 
J Ł  z — fc i i  w an iM d ei *i*>owjdzaJ ich 1 go

t  m  i z Mlnrf, prowadzenie wyższej Dolt- 
Is t ifu le lM k  śo  Pofcdtfcwfa*. przyjmowanie a*

toiiL prowadzenie do restauracjo, wygłaszanie 
przemówień pełnych rozmaitych zdań angiel* 
skich, należało do Cieplaka. Czynił wszystka 
by reprezentacja nabrała blasku i świetności Je 
go biate spodnie, jego elgancki, słomkowy ka
pelusz wystudiowane manjery — dla takiej pra 
cy reprezentacyjnej siedział Cieplak godzinami 
u fryzjera. Klasyczny był jego przedział wło
sów, z którym paradował po Kuluarach se.mu.

W  godzinach porannych lub o 5 nad ranem 
obaj przyjaciele byli już na placu tennisowym 
w sejmie. Oni to przeszczepili tradycje anglosas 
kiej rasy do sejmu. Przyjaciele Ciepiak i Pola
kiewicz wywalczyli jeszcze u marszałka sejmu 
Rataja dwa place tennisowe.

Obaj należeli do chłopskiej frakcji klubu, o- 
oaj pracowali energicznie dla dobra klubu. Pola 
kiewicz studjowal regulamin sejmowy, by do
trzymać pole w walce z Libermanem. Cieplak 
studjowal książki o sztuce eleganckiego żyda, 
oy w całym plasku reprezentować klub, w kto 
rym zasiadają Radziwiłł, Sapieha, Tarnowski, 
Lubomirski, Dzieduszycki itd. Towarzysze z le
gionów jechali zawsze razem co roku na zjazd 
legionistów. Mąż sianu z mężem elegancji ra
zem.

A kiedy rozeszła się pogłoska, że Cieplak ma 
zamiar opuścić klub, Polakiewicz uśmiechał się 
ironicznie:

— Jonatan nie opuścił Dawida. Cieplak nie o* 
puśd Polakiewicza.

A jednak stało sę. Teraz kroczą odrębnemi 
drogami. Nie spotykają się już, nie spacerują 
razem, nie grają w tennisa, nie spotykała się 
wieczorami przy bridżu łub pokerze.

Nie chcą już dzielić władzy. Kto wie, czy Po 
lakiewicz nie odbierze Cieplakowi reprezntacji? 
10 sierpnia będzie Polakiewicz na zjeździe le
gionistów w Radomiu, 10 sierpnia będzie Cie
plak grzmiał na zjeździe opozycyjnych legioni
stów w Warszawie.

Dwaj przyjaciele, dwaj towarzysze rozeszli 
się. Przyjadele stają się wrogami a wszystko z 
powodu... polityki. (Sin)

a
um m  n ou sn o

RadykaRzacja dwóch rewolucy]
IV.

sk, zasadnicza różnica mię 
feky Au n rłw ri spotecznemL Bowiem podczas 

w Piu>żi poczynając od szóstego roku zno 
Jnhi sftfo konsolidowano, tak. że w dwunastym 
IRAbb pierwszy Konsul mógł naipisać: „Rewolu- 
jtttl powraca do swych początków. Właściwie 
«kudozyia się**, to w odpowiadającym dwunas
tym ankh naądu sowieckiego jhzeżywamy no- 
M( raaykafeacię. Jej podstawy są osobistej, 
Meczowej L jeśli się tak wyrazić można, suges

Ptzedewszystkiem ckudzBo o to, aby się po 
Zbyć Trodnego. ostatniego wielkiego bojowni
ka, twórcy armii czerwonej, któremu prred 
Mflcy wobec wielkiej jego popularności, poa 
•owali napewno niesłusznie, zamiary dyktator 
Sk'e. Napoły wzgardzony siedział w kraju, pi
sał pcoecżwko „termidorczykowT* Stalinowi i 
Jego adherentom, którzy oddawali na pa~itwę 
zdobycze rewolucji, tolerowali porastanie w pie 
rze kułaków i nie pozwalali wyciągać 'tóść sil 
żywotnych z chłopstwa; trzeba kraj uprzemy
słowić, całkowicie zniszczyć wielkiego chłopa, 
żnpełme zmieść indywidualna gospodarkę, aby 
zdławić podnoszący znowu głowę instynkt ka
pitalistyczny. Taki głos, któremu wszyscy nie
zadowoleni przysłuchiwali się, musftał Stalin 
Zmusziić do milczenia; uczynił to zapomocą <r 
kmłnego zamachu, oddając swego wroga, za
miast go zabić, na łup kapitalistycznej Europie. 
Pirytem jednak jemu samemu nie pozostało nic 
Innego, jak zradykalizować srę, bowiem brakło 
mu autorytetu Lenina, który jedyny potrafił za
wrócić.

Ody Stalin w ubiegłym roku przejął radykal

ną politykę Trockiego w stosunku do chłopów, 
doszło do tego ogólne wrażenie, że cały świat, 
niby pierścień kładzie się dokoła Rosji. Każdy 
krok państw zachodnich był obserwuwany nieu
fnie, źle sobie tłóinaczono naturalne życzenie 
Niemiec porozuminia z Francją; postanowiono 
całkiem się uniezależnić* samemu się wyżywiać, 
ubierać, zbroić. Aby nie kupować maszyn zagra 
nicą trzeba było nadać rolnictwu fantastyczne 
tempo w kierunku eksportu; zbożek którego 
przed wojną eksportowano przeciętnie 11 mil
ionów tonn, powoli podniosło się z zera na 3 
mfijony tonn, spadło potem znowu do zera, po
tem nawet do minus ćwierć miliona, które im
portowano, ale w ostatnim roku znowu podnio
sło się rzeczywiście do pewnego eksportu, ale 
kosztem wyżywienia chłopstwa.

Również pod względem drugiego znamienia 
radykalizacji, mianowicie rozwjającego się a- 
teizmu, bardzo rudno byłoby przeprowadzić 
porównanie z Francją; wtedy cały ruch był bar 
dziej dziki i chaotyczny. Wprawdzie wtedy, jak 
dzisiaj stary kalendarz został skasowany i już 
w 1792 roku ustanowiono dzień wypoczynkowy, 
przyczem każdy miesiąc podzielono na trzy ae- 
kady. Zamiast imionami świętych, oznaczono 
dni nazwami zwierząt i roślin; wino, kasztan, 
koń, kartofel, byk, gęś, miód. Pozatem doszło 

w konwencie najdzikszego lżenia Boga 1 
księży, szaty mszalne obnoszono w karykatu
ralnych p>łchodach no mieście, groby królew
skie w St, Denis zbe-zczeszcrrono, nad drzwiami 
kościołów napisano ’„Do rozsądku", a piękna Ma 
dame Momorok pokazywała w Natrę Dame, jak 
k bogini, że i nozsąu— ma swoje wdaięki. W  pól
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Z TEATRU, LITERATURY I SZTUK/ 
LIKW IDACJA OPERY W KATOWICACH

Los opery katowickiej został podobno ostał ae 
nie przesądzony, niema bowiem nadziei aby zo
stało znalezione pokrycie na je j prowadzenie. W' 
nadchodzącym sezonie teatralnym hwi™  gsAps.. 
t]1lko w Katowicach dramat i wodewil. W  związ
ku z tern kontrakty artystów opery, która to q n  
wa była dotychczas w zawieszeniu, nie 
odnowione. W ode„il Ło®tamae obsadzony imumun 1 
angaiżowanemi siłami, które uzupełnią artyści Me! 
matm. Dotychczasowy dyrektor opery katowickie# 
Milan Zuna przenosi się do Bratysławy. Na 
rygeni orkiestry teatru polskiego w KaflowAcatt 
został zaangażowany p. Muller z Warszaiwy. 

 o--------

— ADA SARI żegna się dziiś z Krakowem jedną 
z najlepszych sv.yor loreacyj w ..linayiaiCieS 4-akto 
wej operze Veirdlieg<x Znakomitej artystce dwoił**, 
sekunduje zespół operowy teatrów lwowskich z pp. 
E. Płońskim i T. Sszyanonowiczeoi na czele w reży
serii p. Tarnawikiiego. Pod batutą p. J. Lehrera. W 
środę dnia 6 bm. dana będzie jedyny raz niezwy. 
We melodyjna operetka Lebara „Paganini" z gościn 
nyro występem a,ntystki scen warszawskich Kazi* 
miery t  jgbowkiej, pan tonerami Jeu będą Mairja Kora 
bianika, Marian WaiWTzkoy ,icz i Michał Tatrzański 
na czele całego świetnie zgranego zespołu operedW 
lwowskiej.

— JEDYNY WIECZÓR W ESOŁEJ MUZY, W e
czwartek 7 bm. wystąpi w Starym Teatrze jeden 
z najpopularniejszych piosenkarzy i humorystów 
pdsikich Kazimierz Krukowski z udziałem znakouił 
tych artystów warszawskich, a to: Marii Korskiej, 
Tadeusza Żelskiego oraz świetnych tancerek „Ta- 
ojan Sisteits“. Artyści ci, którzy tak rzadko dają 
się słyszeć puibłiczirość krakowskiej, wykonają bo 
gaty i wesoły program, pełny bumom werwy i 
dowcipu.

REPERTUAR TEATRÓW KRAKOWSKICH.
OPERA I  OPERETKA LWOWSKA W TEATRZE 

IM. J .  SŁOWACKIEGO 
Wtorek: „TravLała“ (pożegnalny wysŁ Ady Sari) 
Środa: „^Paganini" z Kazóniberą Horbowską.

TEATRY ŚWIETLNE I DZWIEKOWE
UCIECHA: „Jaskrawe motyle'4.
SZTUKA: „Dziewczyna z piekła'' i „Tajemnica 

kajuty okrętowej**.
WANDA: „W sidłach kłamstwa**.

REPERTUAR KINOTEATRÓW: 
APOLLO: „Ucieczka od miłość’".
BAGATELA: „Białe piekło*'.
CORSO: „Prawo krwi".
WARSZAWA: „Szympans- widmo’.

Dr. Jakób Wistrelch
B. Lekarz K lin ik i e ordb skórnych

Prof. Jeanselmea w Paryżu
sp ec ja lista  ch o ró b  skórn ., w ener. i kosm etyki lek arsk ie j 
L eczenie żylaków  Leczen ie żylaków

p o w r ó c i ł
i ordynuje od 4— 6 popołudniu 

Kraków, ulica Smoleńska L. 25  a

roku później Robespierre, jako dyktator, bro
nił istnienia Wyższej Istoty, a zwracał się już 
przeciwko księżom i doprowadził do przyjęcia 
uchwały, zajmującej niezdecydowany środek mR 
dzy patosem i komizmem: „1. Naród francus
ki uznaje istnienie Najwyższej Isitoty i nieśmier
telność duszy. 2. Najgodniejszym kultem tej Naj 
wyższej Istoty jest wykonywanie praw człowie 
ka“. Obecnie na miejscu pięknej damy pojawił’ 
się pozbawiony wdzięków Robespierre na pew- 
nem uroazystem święcie, jako arcykapłan w nte 
biesikim fraku z trójkolorową szarfą 1 plórotw 
szem, dzierżąc w rękach wiązankę kłosów 1 
pwiatów. Nad drzwiami kościołów pisano obe
cnie: „Do Najwyższej Istoty**. W  siedem lat pó* 
źniej Napoleon zawarł swój konKordat z kościo
łem katolickim; w rok później po raz pierwszy 
obchodzono znowu Wielkanoc, jako święto dzłoK 
czynne. Dpfc. mat-
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Sytuacja na rynku w alut i akcyj
Warszawa, 4 sierpnia.

Obroty na giełdzie dewizowo- walutowej 
utrzymane były w tygodniu ubiegłym w grani- 
f-rrłi normalnydh, przycze n cale zapotrzebowanie 
pokrywał Bank Polski, nie mówiąc oczywiście o 
IhatłZakcjach dokonanych miedzy Dankami. Zapas 
ik<4z I walut zagranicznych Banie u Polskiego 
zaliczonych do pokrycia, obniżył się w 2-ej de- 
uadZte lipca o Misko 29 tnilj. zł do 217,1 m ilj zł., 
i  zarpas złota wykazuje tyiko nieznaczną zwyżkę, 
nie dochodzącą 100000 zł. Obie te pozycje wyno
siły na 20 lipca br 920,3 milj. ri. wobec 919,1 nrilj. 
A  w dekadzie poprzedniej. Również zapas dewiz 
i  Walut niezaliczonych do pokrycia obniżył się o 
przeszło 2 milj. zł do 107,8 ntiłj. zł Portfel weks- 
łówy zwiększył się o około 9 milj. zł. do 5fH milj. 
złotych, netomiast pożyczki zastaworwe otrzy- 
« * * y  się na prawie memueniooyin pozkmie.

Watychmlast płatne zobowiązania wzrosły w 
2-ej dekadzie lipca o Misko 19 i pół mij. zł. do 312,9 
orik). zł . akurOTył się natomiast obieg biletów ban
kowych o prawie 43 milj zł. do 1220,2 milj zł. 
Pokrycie km arow o- walutowe obiago. bankno- 
rtw  1 depozytów wynosiło na 20 lipca br. 60,00 
p*vc. w dekadzie paprzeduiej, uległo więc Mczna- 
ctiuecnu zmniejszeniu.

Dewizy New York 
notowano w końcu ubiegłego tygodnia 8,899, ka
bel 8,911, dolary oficjalnie 8,89, prywatnie zaś 
8,89 jedna czwarta. Za ruble złote płacono na 
rynku. prywatnym 4,61 i pół. Kurs czerwoóeów so
wieckich kształtował słę w pierwszej połowie ty
godnia sprawozdawczego zniżkowo, przyczem do
szedł do poziomo 0,96 doi. za 1 czerwoniec. Do
piero pod koniec tygodnia kurs czerwońca pod
niósł się stosunkowo znacznie, bo do 1,06 dok, B 
nagły ten i dość poważny skok kursu waluty, któ
ra od dłuższego już czasu zdradza tendencję wy
b itn ie  zniżkową, pozwala wnioskować, iż manił

w tym wypadku do czynienia z zakupami ust er-
woncyjnemi.

Kursy dewiz europejskich kształtowały się w 
obrotach giełdowych wzgł. międzybankowych na
stępująco: Belgja 124,75, Gdańsk 173,60, Hodaudja 
358,89, Londyn 43,40 jeb ią  czwarta, Paryż 35,08, 
Praga 26,413/4, Zttryi.ii 17o,i7, Wiedeń 126, 'Wio
chy 46,06, Berlin 232v9».

Z ważniejszych wy&urzeb

ua rynka cc jwiatowyoh
wymienić należy obniżenie stopy dyskontowej 
przez Bank Narodowy Belgijski do 2 i pół proc., 
zaś stopy lombardowej do 3 i pół proc Bank Wy
płat Międzynarodowych ma zamiar zakopać za 15 
milj. funtów szterlingpw bonów Skarbu Angiel
skiego. Nowa aostrjaeka pożyczka inwestycyjna z 
roku 1930, emitowana po kursie 96 za 100, osią^ię- , 
ła już agio 1 i pół do 1 5/8 proc. Według ostatnio j 
ogłoszonych danych Stany Zjednoczone są naj
większym dłużnikiem p.ywatnym świata. Z koń- j 
cem roku ub długi prywatne Stanów Zjednoczo- i 
nych w stosunku do kupców zagranicznych osią
gnęły sumę 7 i pół miljarda dolarów.

Na rynku akeyjnynr
panowała w tygodniu undegłyn. tendencje niejedno 
lita, raczej mocniejsza przy małych obrotach nló- 
licznenfil walorami. Wahania kursowe niektórych 
nkcyj były stosunkowo duże. Dla papierów pań
stwowych i listów zastawnych tendencja naogół 
utrzymana. Notowano (pierwsza cytra z 26 lipca, 
druga z 1 sierpnia br.): 5 proc. Poż Konrwers 
55,75 — 55,50, 5 proc. Pod doi. 61 — 6250, 10 proc. 
Poż Kołej 108, 4 I pół proc. L. Z Z 56 — 56, 8 
proc. T. K m. s t  Warszawy 76,50 — 76,60, Bank 
Polski 162 — 164,26, W arsz Cukier 30.50, Firley 
29, Węgiel Warsz 42.50, I. ii popy 25. Modrzejów 
8,50, Ostrowieckie 50. Starachowice 15 Parowozy 
25 -  22.

SKIonnoŚć do oty. 
Jości u s t ą p u j e  

przy u ż y c i u  
s o l i  o w o c o w e j
„ „ ,  K a r p o s a l .
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Sposób użycia 
załączony.
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Stostinki handlowe m ytgy 
Polską a Palestyną

Bawiący w Warszawie polski radca handlowy 
^ P a le sty n ie  dr Bernard Hausner komunikuje
-•.lipnej:

Eksport towarów z Polski do Palestyny wyka
zuje stalą tendencję w ir Ostu W okresie styczeń— 
utaj 1930 eksport z Polski de Palestyny 4-krotmle 
przekraczał eksport za ten sam okres r 1927 o- 
r»z 2-krotnie — z r 1929 Stałe wzrasta również

eksport z Palestyny do Polski, aczkolwiek w 
mniejszej proporcji. Polska coraz bardziej zdoby
wa rynki na EiUsklm Wschodzie, I tak do Syrji 
np z Polski eksportuje się znaczne ilości cukru, 
skrzynek do Pomarańczy, skóry itp

Sprawa zaliczek podatkn 
obrotowego

Celem uzgodnienia praktyki podatkowej przy 
ściąganiu zaliczek na poczet podatku obrotowe/p) :

z orzecznictwem Najwyższego Trybunału Admi
nistracyjnego, ministerstwo skarbu zwróciło się 
do NTA. z prośbą o jaknajrychlejsze rozpatrzenie 
typowej skargi w tym przedmiocie Ministerstwo 
skarbu ma nad:zieję, iż wyrok, który zostanie wy
dany w tej sprawie, potwierdzi dotychczasową 
praktykę władz skarbowych, ściągających prrzymtt 
sowo zaliczki. Ministerstwo, broniąc swojej tezy, 
powoływać się będzie niełyłko na ustawę o p<> 
datku przemysłowym, ale również na tistawę 0 
ściąganiu zaległość’ podatkowych Sensacyjna 14 
sprawa odbyć słę ma we września.

Termin wpłaty padatko od 
wynagrodzeń

Ostatnio wyjaśniona została sprawa stałych 
wątpliwości odnośnie interpretacji dwu sprzecz
nych z sobą punktów ustawy o poborze państwo
wego podatku dochodowego od wynagrodzeń 1 0- 
posaźeń.

Obecnie władze skarbowe otrzymały wyjaśnie
nie ministerstwa skarbu, które rozstrzygnęło spr* 
wę powyższą ostatecznie w ten sposób, i i  mini
sterstwo to, na podstawie art. 120 ustęp 2 Wśpo- 
mmi a n ej ustawy, może każdorazowo udzielić Ulg, 
bowiem artykoł ten upoważnia ministra skarbu 
do dowolnego przesuwania terminów płatności po
datku dochodowego. Stąd też mknie tona w swoi w 
czasie ulgi, pozwalająca pracodawcom wylacud 
do kae skarbowych kwoty, pobrane z tytułu itgo 
podatku w tarminue 14-dmowyrn, ma swoje pełna 
uzasadnienie w ort. 129 p. 2 omawianej ustawy 1 
jako taka winna być przez władze skarbowe pffie 
strzegana w sposób jakna jbadziej ścisły.

Z przemysłu meblarskiego
Sezon „ogórkowy* w praamyłto mehlarafeJW

daje się bardzo silnie odczuwać. Stan prodndMjl 
w obecnym okresie zastoju tńe dortwu ty i p ó l

S U L O M  A 9Z Pnwdruk wrtfoaiony

Powrót Chaima LBóorera
Autoryzowany przekład L eon * Tem plera 

11) (Ciąg dalszy ).
Kiedy Lederer wszedł do małe] salt jadalnej, 

s1Madujoeftj i  werandą, żona l «órka zajadały już 
c‘8#tkń Mela by ła rzadkim garściom u stołu ojca; 
I-edorwi uoi«azyt się też 1 zdziwił, U zastał Ją w 
*WI«wymt

" -  DziWna rzecz, te pokazujesz się kiedyś! Cóż 
bł ■■ szozególoiy dziś powód ku temu?

Matka skinęła na oórkę i dała je j znak, by nic 
ułs mówiła, przycaem wskazała na ojca, jak wska* 

na człowieka chorego. Zauważył to Le- 
ł poczuł się dotknięty, śe uważają go  już za 

cłtorago; omal że nie wybuchnął gniewem, Ala 
Stela, jak się zdaje, podchwyciła skinienie matki, 
P^deefla  ku ojcu, objęła go deiewczęceani, nagle 
■hi ramionami 1 ucałowała ojca świeietm ustami 
sWWjwui:
• — Cóż porabiasz, kochany ojozt? Nie wióziałam 

cię jo *  łatami cafemi.
Słowa ta powstrzymały wybuch fpdewu ojca 1 

przygasiły -yąień j^ Q  oburzónia
Ale Lederer miał rychło sposobność uczepiania 

śię innej sprawy, drobnostki, na które dotąd me 
zwracał uwagi i o którą nie trośZczył się Wcale. 
Ale, odkąd prtestał pracować, Wpadła mu i ta 
drobnostka w oczy i jęhi go  martwić. Nędza i bie
da, jaką bodorer tfeosić orualał zamłodo, wittrła 
am się tfęboko w kości 1 w braw. Nie pozwalała 
W* u*ywzć żytSft na wat wtedy, kiedy mm to jak 
"tfO  możliwe W d ą* jesacto ewyhł był Ledaror 
* * Wanaw kĆ się nad kaMytu krokiwn, cey prry- 
t^dkłsm oU srujmije go Ujawniało się to zwłasr 

W drobnostkach t dsłś jaaaoas oia mógł prze

móc na sobie, by brać całą kostkę cukru do kawy, 
jakkolwiek przepadał za słodką kawą Dzielił te
dy każdą kostkę na dwie połowy, z których jedną 
prezznaczał na teraz, a drugą „na później" Nie 
mógł też przywyknąć do nieoszczędzairta masła, 
lubi a 1 bardzo grubą warstwę masła na chlebie. 
W Jaśnie przedewszystklm w drobnostkach oka
zywał skąpstwo: łatwiej było wydobyć od niego 
tysiąc dolarów, niż kilka centów. Samochód Jego 
stał i rdzewiał w garażu, choć utrzymywał szo
fera: Lederer obliczył, że wypadnie taniej, jeśli 
do przedsiębiorstwa jeździć będzie podziemną ko
leją Nie było to skąpstwem samem w soMe, ale 
biedota, - jaką przesiąknął w rodzicialskim domu, 
nie chciało opuścić jego ciała, ani nawet W boga
tych komnatach willi w Flattbush.

Odkąd Lederer więcej przebywał w stołowym 
pokoju, zauważył natychmiast, że domownicy Zbyt 
rozrzutnie obchpdzą się z masłem 1 cukrem, że z 
tego, oo u niego się psuło, żyć mogłoby kilka ro
dzin. Właściwie tym razem nie zaiajdoWSło się na 
stole, więcej, niż kiedykidziej. Ale co Lóderora 
najbardziej drażniło i martwiło, to ta samo przez 
się Zrozumiała swoboda i bezmyślność z jaką ko
rzystały z jego dóbr, z jego mienia, jego masła ! 
cukru. Dotąd nie odezwał ślę w tej sprawie. Za
zdrościł tylko dzieciom ich dobrobytu: „dlaczego
ja nie miałem tego zamlodu. Czełtiu ja nie mo
głem sobie na to pozwolić? ‘ Obecnie jednak, kie
dy usiadł przy stóle dó śniadania, uczucia te po
nowiły się i oto wypowiedział to, 0o dawno go 
ju i gnębiło, o czćm jednak wstydził się mówić.

— Ta rozrzutność, ten zbytek _  to masło, ten 
cukier — mamrotał Lederer.

Żona I córka popatrzyły nań zdziwione: czego 
chce właściwie ojciec? żebyśmy nie używały ma 
sła i eultru* DtarżegóitO wł ”x'', "-tr* r  — ‘ * 1 '
V I ‘ ! .

psuć chce nam śmadaoie?
Lederer też żałował tego, oo powiedział. Wwy- 

dził się sam przed sobą tego zarzutu — ho 
chciał od nich właściwie? Czuł ta* zmadnM, 
żywi względesi wlaonej rocizhjy. L jś * <  
wiedliwiając się, począł opowiadać o swoje 
dośei, o dawnym głodzie

— Kiedy bylean w twoim wieku, Stela, ibe 
głem sobie na to pozwolić. Zduwato mt siy  Je
stem bogaty, kiedy miałem ni. suchy chZeb.

—  A więc, czegóż chcesz wta*<awtc acy tfh jr 
dlatego także Stela nie jadła, <fflaite®o, Że* fly gtu- 
dował zamlodu 7

Podobnie, jak i Inne dzieci, S td i  okropnie nie
chętnie słuchała i wpioat znieść m  mogła, k M jr 
ojciec opowiadał o latach głodowych, o dawnej 
nędzy. Dzieci dopatrywały się w t « *  wyrzutu, Ib 
i one nie głodują i  wyczuwały, choć niebeaptr 
średnio, tę ojcowską zazdrość.

— Ojciec raduje się zawsze, kiedy nam może ze
psuć śniadanie. Chciałabym móc opuścić dom j|at- 
n a/wcześniej — powiedziała Stela i wstała ze łza
mi w oczach od stołu.

Stary Lederer uznał przewinę, młhszał i słcóbtat, 
jak chłopak, który zbroił.

— Muszę ci powiedzieć. — odezwała się p. Le
der er owa — że odkąd wycofałeś się z przótfcię- 
biorstwa, nie moźrta z tobą Sobie dać rady. Chćwi- 
łam ci pormtzić. byś wwszukał sobie jakieś Zajęcie, 
bo inaeze] wpędzisz nas Wszystkich w dom Wa- 
rjatóW Może chciałbyś dziś przejechać Się dkf ki-
teresu? Morria pytał już o dekle. Dziwi słę, hl
nie pokazuje** się wcale.

— Taki Morris pytał o mnłe i dziwi *ię, te  a n ie  
nie wMać! Widocznie tęskni ta  tmią! A p ozam i 
Kir* — rzekł Lederer, w stał od «?ohi i t U  l*ę
C‘ "ifrdcitie bv*o la U ó c ft-
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Żadnym względem stanowi normalnemu, jaki po
winien istnieć w przeciętnych warunkbcfa gospo- 
dńrcżych Produkcja albo pracuje na akład, albo 
też wobec niepewngo sezonu jesiennego jest ogra
niczona.

Obroty w maju były o ok. 10 proc. mniejsze,
niż w kwietniu, w czerwcu zaś zmniejszyły się 
Jeszcze bardziej Stan zapasów w większych fa 
brykach jest średni. Wskutek zmniejszenia produ
kcji zaszła w niektórych fabrykach konieczność 
redukcji liczby robotników o dalsze 5 proc.

W d/i.ile mebli artystycznych obroty były rów 
nież zmniejszone, jetl-także nie w takim stopniu. 
Jak przy fabrykacji mebli masowych To też nie
które fabryki są zadowolone z dokonanych obro
tów, które im pozwalają zaprezstać dalszej redu
kcji robotników.

---------D---------

EKSPORT WĘGLA POtLSKIEGO PROG\ MOR
SKĄ przez Gdańsk, Gdynię i porty rzeczne wy
niósł w lipcu 776,110 tonn W porównaniu z tym 
samym miesiącem 1029 r., przeładunek węgla eks
portowego na statki wykazuje minimalne zmniej
szenie, zaledwie o 04  proc.

SPOŻYCIE CUKRU. Porównawcze zestawienie 
spożycia cukru za ostatnie dwa lała oraz trzy 
kwartały bieżącego roku gospodarczego (od 1 paź
dziernika) wykazuje poprawę. \V pierwszem pół
roczu, to znaczy do 1 kwietnia, konstatujemy wiel
ki spadek: 166,000 ton, gdy w r 1928/29 — 181 w 
r. 1927/28 — 175. Gd 1 marca uruchomiono propa
gandę konsumeji cukru co dało pewien rezultat, bo 
już kwiecień zaznacza lekką zwyżkę spożycia do 
251)00 ton, gdy miesiąc ten w r. zeszłym wykazał 
24, zaś drwa lata temu —  23. Maj wykazuje się cy
trą  26 (rok zeszły 28, lecz dwa lata temu — 24), 
Wreszcie czerwiec daje rozchód euikru 31,000 ton 
<W roku zeszłym 28 a dwa lata temu 27).

EbE LASÓW PAŃSTWOWYCH MAMY W POL
MCE. Dyrekcje lasów państwowych przeprowa- 
HZŚiy ostatnio dokładne pomiary obszarów leś
nych. Pomiary te wykazują, że ogółem w skład 
dóbr państwowych wchodzi 2^06470 hektarów 
lasów.

UŁLEN c e C B  PŁACIC ODSZKODOWANIA. 
Przedstawiciele amerykańskiej firmy Ullen pod- 
jjęrf pertraktacje z magistratami miast, w których 
Ikkaa ta praepirowadzała inwestycje. Idzie miano- 
w U e  o ugodowe załatwienie preteosyj tych miast 
<Żo ffermy utleń ilfien jest gotów wypłacić samo 
żBądom pewne ody/kodowanie.

POJEMNOŚĆ RYNKU FRANCUSKIEGO DLA 
POTYCZEK ZAGRANICZNYCH. Prasa angielska 
omawia pojemność rynku paryskiego dla poży
czek zagranicznych. Ostatnia pożyczka czechosło
wacka Skody wykazała, że klijentela paryska ży
wo b»ter*Muje się obMgacjami pożyczek zagranicz
nych. Pomimo tego bankierzy francuscy uitru- 
dtaiajją wypuszczenie pożyczek zagranicznych i o- 
dmawiaiją współpracy z międzynarodową grupą 
frankową. Jako jedną z przyczyn takiego stano
wiska bankierów francuskich jest przygotowanie 
rynku dJa ogólnej konwersji wszystkich długów 
wewnętrznych państwa. Zdaniem prasy pożyczki 
zagraniczne w umiarkowanych rozmiarach nie za- 
■akodzilytby bynajmniej konwersji długów wewnę
trznych.

Wuffl domaga się stracenia Orfaliego!
J e r o z o l i m a .  (ŻAT) Organ naczelnego 

mufti‘ego Jerozolimy „El tamea El Arabia" do
maga się w artykule wstępnym wykonani £ wy
roku śmierci nad jedynym skazanym na śmierć 
Żydem Józefem Orfali‘m, którego petycja o 

prawo apelacji została odrzucona przez Tajną 
Rade Królewską. Organ mufti‘ego pisze: „Jeśli 
rząd w swej zatwardziałości dopuści! do wyko
nania wyroku śmierci nad trzema nieszczęśli
wymi Arabami, sprawiedliwość wymaga, aby 
również Józef Orfali został stracony. Niestety, 
zaledwie jeden z pośród morderców żydowskich 
został skazany na karę śmirci. Opinja publicz
na z niecierpliwością oczekuje stracenia Orfali'^ 
go, co uspokoi ogień w sercach !udu“.

Kim jest Józef Orfali?
Żydowska opiraja we wszystkich skupieniach 

została ostatnio wstrząśnięta wiadomością o odrzw 
j ceniai aipdacii przez najwyższy sąd brytyjski, który 

uznał się niekompetentnym w oprawie Orfaliego. 
Lo>s Orfaiiago zależy obecnie od wysokiego ki jmi 
sarza Palestyny, który m o ż e  zastosować w wy
padku Orfaliego .prawo laski.

Kiim jest Oirfali i na czem polega jego wina? J6  
zef Mizrachi Orfali pochodzi z Persji. Jest Żydean 
sefardyjsiklm i liczy obecnie pięćdziesiąt kijka lat. 
Przed wojną mieszka! w Jerozolimie a ostatnio 
przeniósł się do Tal Awiwu, gdzie.trudnił się sprzc 
dążą owoców. Jasi to typ prostaka żydowskiego, 
bardzo powszechny wśród Żydów sefardyjskich. Na 
leżał on do samoobrony żydowskiej, podobnie jak 
wielu innych Żydów w jego woakn w Palestynie. 
Ponieważ utrzymywał głównie stosunki z Arabami, 
mieszkał na przedmieściu jeaneniokiem, w sąsiedz 
twie domów airabsk oh. Bezipośrednio po napadzie na 
Teł Awiw, został on aresztowany za rzekome za 
bójstwo trzech Arabów. Arabowie, mieszkający

w dzielnicy sąsiedniej wskazywłi na Oriafcego, ja 
ko na głównego przywódcę samoobrony, 
iest rztczą wiadomą, że Orfali me odgrywał ta i 
nej większej rolfi w samoobronne, lecz bardzo 
nie 1 po bobtorsku stawiał oipor napastnikom. W art* 
także podnieść okoliczności. wśród których O n a! 
walczył. W dniu, w którym miał nastąpić napad aa 
Tal Awiw nadchodziły zewsząd wiadomości, że d M  
kie grupy Arabów zbierają się w Jaffre. Na grawca} 
między Tel Awiwem a Jaffą były ustawione pooU 
ranki samoobrony, które strzegły Tel Awiw prcufl 
wdarciem się Arabów. W Teł Aw.wie panuwtf 
wówczas nastrój silnego zdenerwowania. W t e t a  
no już o zniszczeniu kilku kotuuj, wiedziano tażlM 
o rzezi- hebrońskiiei Nagle rozeszła się wfeóaoefrti 
że Beduiai zamierzaóą witaj*,i*ąć do Tel frwtrmr. 
Kierownictwo samoobrony, która liczyła Tffriai-iMI 
kilka tysięcy osób wiedziało, że wswsaczetóe śmd 
bów do miasta musiałoby spowodować włdUe W  
ki, wydało więc nakaz, by samoobrona ośocajhi 
miasto i niie wpuszczała w żadnym razie Aiaiiów 
do Tel Aiiwu. Wówczas rozeszła się także wiaoo 
mość, że rodzina R-osen na pograniczu Teł Awtaro 
zostali a zamordowana. Było rzeczą jasną, że Arabo 
wie usiłują .nałam! grupkami wedrzeć się do T d  
Awiwu. Wiady to angielski komendant wydał ro t 
kaz strzelania z karabinu maszynowego, a równo 
cześnie rozpoczęła samoobrona żydowska w innym 
punkcie miasta walkę, przyczem Arabowie ponieśli 
olbrzymie straty. Ile Arabów piadło wówczas — ni o 
wiadomo, a.toli nazaju.trz policja aresw.towała Orfa 
li ego za zabicie trzech Arabów.

Orfali, który jest analfabetą, był wielokrotnie 
przesłuchiwany ii wielokrotni:e kazano mu zapomocą 
zuakui podpisywać rozmaite protokoły. Kiedy rozipo 
cząt się proces w sądzie jerozolimskim okazało się 
że protokoły te są sprzeczne, a jednak nie przestzko 
dziło to w wydaniu wyróku śmierci. W czasie pro 
cesu Orfali pov.tarzał tylko słowa: Eineoi aszem, lo 
haragti". (Jestem niewinny, nie mordowałem).

-o§o-

Arabskc-żydowski „komitet 
dobrej woli"
Propozycja Snellti

J e r o z o l i m a .  (ŻAT.) „Brith Szalom" ogło 
sił list członka komisji Shaw‘a posła Harry Sne 
lla, datowany z dnia 1 maja. W  liście tym pos. 
Snell proponuje, aby we wszystkich miastach 
i osiedlach w Palestynie, wyłonić dwimarodo- 

we żydowsko-arabskie komitety, które mają 
krzewić wzajemne zrozumienie i przyjaźń na 
wzór „komitetów dobrej woli", które powstają 
w Stanach Zjdnoczonych.

Pos. Snell zaznacza przytem, że pełny tekst 
jego zastrzeżeń, załączonych do sprawozdania 
komisji Shaw‘a zawierał obszerny pian powo 
łania komitetów żydowsko-arabskich, Jt,ecz — 
dodaje p. Snell — byłem zmuszony wniosek ten 
podobnie jak i inne rzeczy, wyeliminować z mo-

}e?o sprawozdania".
Harry Snell aprobuje wnioski Brith Szalom, 

które mają być przedłożone w memoirjale do 
„Waad Leumi" oraz Federacji Robotniczj.

UL. EEIRZLA I  UL. WEIZMa NNA. W Waszko- 
wicach (Bukowina), rada miejska uchwaliła prze
mianować dwie ulice na ul. dr Teodora Herzla
i ul. dr. ChaLma Weizmanna.

ZW IĄZEK ROBOTNIKÓW ARABSKICH DO
MAGA SIĘ  8-GODZINNEOO DNIA PRACY. Zało
żona niedawno organizacja robotników arabskich 
w Palestynie wydała odezwę, w której robotnicy 
arab»cy nawoływani są do naśladowania przy
kładu robotników żydowskich, którzy wywalczyli 
8-godzinny dzień pracy i wyższe place niż robot
nicy arabscy

SKĄD CZERPIĄ ARABOWIE FUNDUSZE NA 
AGITACJĘ? W biuletynie komitetu brytyjsko- pa 
kstyńskiego, który ukazał się obecnie, omawiana

l  OBCYCH IBTNiSK

Wypoczynek na niedostęp
ne! granicy

Wśród niebotycznych szczytów Tatr czechosłowa
ckich. — Oazy kultury w lasach górskich. — Raj 
turystyki. — Samochody na wysokości 1,300 me
trów. — Tam, gdzie j&zz-band spotyka się z giem- 

z&mi.
Ostre szczyty górskie zdają się przebijać błęki

tne sklepienie niebieskie W szczelinach wąskie- 
*ii prążkami lśni się spóźniony śnieg, dzielnie o- 
plerający się działaniu promieni słonecznych. Na
gością świecą wierzchołki gór. Jeżeli jednak wzrok 
nasz skierujemy o paręset metrów niżej, ujrzymy 
natychmiast odmienny zgoła krajobraz. Skaliste 
szczyty ustępują tu miejsca zielonym połaciom, 
pokrytym, jak gdyby niziutkim, świeżym mchem 
Jest to jednak złudzenie optyczne, w górach przy 
wielkich odległościach tak często obserwowane. 
To, co z daleka wydaje nam się mchem, jest gąsz
czem górskich krzaków, które stopniowo przecho
dzą w potężne lasy jodłowe. W Tatrach czechosło
wackich flora jest niezwykle bogata i różnorodna, 
tworząc na wysokości 1000—1300 metrów przepię
kny naturalny park, odgraniczający od siebie dwa 
bratnie kraje słowiańskie.

Góry i%  jak  n o r a .  Hafrsn aa  ale potrzeć godzi-

namd całenri, nde czując przytem najmniejszego 
znużenia Bo tak różnorodny jest krajobraz gór
ski, tyle nowego przynosi w pejzażach każda nie
mal godzina, tyle tajemniczości kryje w sobie każ
da ścieżka górska, ginąca w dali W niezbadanych 
lasach, te, patrząc się stałe z jednego miejsca na 
szczyty i wąwozy górskie, odnosimy wrażenie, że 
coraz to nowe krajobrazy ukazują się przed na- 
szemi oczyma..

Barometr spada... Wierzchołki gór otaczać za
czyna wilgotna wata chmur. Ciemne skały stają 
się ponure, złowieszcze. Otchłanie zdają się pogłę
biać, ścieżki górskie stają się jak gdyby jeszcze 
niedostępmiejszemi, niebezpieczniejszwnl . Ale na
gle przychodzi silny powiew wiatru, rozpędza 
chmury i zmów radosny krajobraz śmieje się do 
nas w ja skrawem świetle promieni słonecznych. 
Skały, omyte deszczem, lśnią się tysiącami krysz
tałowych kropelek, w dolinach grają w promie
niach słońca lipcowego mnóstwem przepięknych 
kolorów śliczne kobierce, utkane z zielonej trawy 
i różnobarwnych kwiatów polnych błękitnych, 
czerwonych, białych .

Kilka zaledwie kilometrów dzieli uzdrowiska 
Tatr czechosłowackich od Zakopanego A jaka 
różnica w krajobrazie, Jaka przepaść w charakte
rze natury Po stronie polskiej Tatry tchną pół
nocą, tutaj — południem. Małego też po słowac
kiej stronie granicy powstało w ciągu krótkiego 
stosunkowo czasu tyle stacyj klimatycznych, tyle 
oaz kultury wśród dzikich ■kał 1 Usów

Niedostępne i surowa jest granica górska po
między Polską a Czechosłowacją. Podczas wojny 
śv/i itowej o tą naturalną barjerę rozbiły się od
działy rosyjskie w ich zwycięskim marszu na pod
bój Europy Ale dzisiaj nie pozostało Cu już po 
wschodnich najeźdźcach ani śladu. Pokój panuje 
zoów nad szczytami górskiemi, na które pną się 
jeno turyści, szukający tu wypoczynku i emocji. 
Z Zakopanego przychodzą codziennie aa stroną 
czechosłowacką wycieczki taterników polskich, 
którzy me boją się niebeiapiecanych przeszkód, ja 
kiemu druga ta jest dosłownie usiana.

Pomimo swej surowości i niedostępność- pogra
nicze polsko- czechosłowaode jest znakomitem i  
adealnem wprost mdejiscem wypoczynku. Wspotóa- 
łą hotele i pensjonaty, komfortowo urządzone i 
przpięknie położone wśród skał i lasów świerko
wych, zapewniają nam wszelkie wygody i przy
jemny pobyt w górach. Dojście do hotelów tych 
ze strony polskiej jest wprawdzie bardzo uciążli
we, jednakowoż droga okrężna koleją bardzo jeat 
wygoama. CW głównej czechosłowackiej iimji kotle- 
jowerj prowadzi i*a te szczyty kolejka zębate 1 
tramwaj elektryczny. Prócz tego w na£)liżsxya 
czasie zakończone zostaną roboty około budowy 
serpentynowej szosy, po której można będzie wje
chać samchodem na wysokość 1,300 metrów. Od
ważniejsi automobdJaści już teraz na górr wjeżdża
ją  samochodom!, jednakowoż w górnej części nie
ci obudowa nej jeszcze szosy jechać trzeba bardno 
Mtraaoi*, gdyż wśród łażących ta  iwnhnrtśżą W
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» .  in. sprawa, skąd czernią organizacje ar ib- 
•ki* swe fundusze. Strona arabska była tak impo- 
m ją co  reiprezemlowana przd Komisją dla spraw 
Sci «»/ EŁaczu, że wywołało to zdumienie. Czy fun- 
■ h te pochodzą tylko ze źródeł m azuŁu. .ńskich? 
9  kończy Muletyn.

B Ę P Z a» J U L J a N m a c k  i  r a b . w i s e  n a
iSBtSJI A  C. W aharakterze nadzwyczajnych dele
gatów na sesje Komitetu Administracyjnego Agen 
*f Źyidi/W^kiej i Sjonistycz.uego Korni letu Wyko- 

K tw cngo w Berlin!e w-y -.Lowuni zos.-ih z 
■ ten la  organizacji sjomi -tycznej w Stan.- Ji Zje- 
llnoGZoaych sędzia Jul/an Mack i rabin W ise Po- 
•OBudyic członkami z Amer\ki są: Louis I.ipsky. 
JUl. GoLlźerg, Eliahu Słone, dr Koralnik, Morris 
jBof tenberg i  Jakób Fiscfaman.

Polityczne następstwa wyroku niemiechiego trybunału 
przeciw francuskiemu pływakowi

R A D E S nirT
k .

ADWOKAT

Br. b. bUSTEADER
Kraków, Creda La 59 . Teł. 110-53
2MSą______ powróci!________

Dr. Bronlsterc Rost
specjalista cfcordL Derwcwych

p o w r ó c i ł
i ordynuje od 3— 5, M a ty  R y n e k  4 ,  I I . p. 
*!49lx T e l e f o *  1 2 6 -« '5

Dr. med. FELIK S  GrflłlBPUPl
S p e c j a l i s t a  c h o r ó b  nosa, gardła krtani i ucha

ulica Starowiślna L. 64
«!». powrócił________

Dr. J. KOST
b. asystent I’rof. Josepta w Be.irnie 
p o w r ó c i ł  1 o r d y n u j e  

w chorobach wykączoie „kórnych 1 k o  s m etyce  
Besopcia:yine l e c z e n i e  ż y la k ó w  i hemoroidów
KR AR ÓW, ULICA KAPUCYŃSKA 3

C r .  H E li  B L U K - E L C  ( H  
INSTYTUT n o r NTOENA

TARNÓW, ul. Geldhcnintura Ł. 7. Tal. 4t3 
i826g pow róciła

D r .  L I L L A  H O R O W I T Z
i p o e j t l l s ł k i  d i o t A  s k ó r n y c b ,  w c a e r .  1 k o o n o ty k i  le k a r a k le j

p o w r ó c i ł a  i ordynuje jak dawniej

Kraków, Dietlowska 59

W niemieckiej mieścowości Zeitz byli franuur 
scy pływacy przed kilku miesiącami gośćmi nie
mieckiego tamtejszego towarzystwa sportowego. 
Po bankiecie urządzonym na liześć zagranicznych 
gości wybrali się dwaj francuscy pływacy na 
spacer z niemiecki cmi dziewczętami. Podążała za 
nimi krok w krok banda hikcukreuzlerow  która 
głośno demonstrowała przeciw Francuzo. Doszło 
do bójki, alrakcie której jeden z hakenkreuzlerów 
prezuily został nożem. PoJicja interwenjowała, 
ale nie aresztowała atakujących lecz zaatakowa
nych. Frncuzi, chcąc umknąć głośnej afery, wy- 
jed.aJa z miasta, ale później zmienili swe posta
nowienie i sami się oddali w ręce policji. Jeden 
z nich Cjuve-lier zasądzony został na cztery mie
siące więzienia. Wyrok wywołał w całej F.amcjd 
olbrzymie oburzenie.

Przed kilku dniami odbyta się we Weissenteld 
apelacyjna rozprawa przeciwko wyrokowi pierw
szej instancji. Trybunał apelacyjny nie naprawił 
błędów pierwszej instancji, a tych błędów było 
b-.rdzo winie i zasądził oskarżonego na grzywnę, 
je s t to wprawdzie dość łagodny wymiar kary, 
ale właśnie ta kompromisowość, ta wyraźna ten
dencja niemieckiego trybunału, by żadnej strony 
sonie nie narazić, uwypukliła tylko skandalicz- 
ność tego wy roku, kierującego sie nie wymogami 
sprawiedliwości lecz politycznymi względami.

Podczas rozprawy wyszły na jaw  rozmaił* 
szczęgóty, które są jeszcze bardziej skandaliczna 
od samego wyroku. Okazło się mianowicie, że ha- 
kenkreuzlerzy usiłowali wpłynąć na ważnych 
świadków, zmuszając ich rozmaiłem! groźbami da 
nieprzyjaznych względem oskarżonego "rancuia 

; zeznań Jeden ż funkcjenarjnsz.y trybujmy infor* 
j mował nawet świadków oczekujących poza saią 

swej kolejki o zeznaniach innych świadków by 
w ten sposób „skorygować1 stan faktyczny Oskar 
żony Cuvelier stanowczo utrzymywał, że jest nie
winny, ale trybunał uwierzył świadkom naprowa
dzonymi przez hakenkreuzlerów, chociaż zeznania 
tych świadków musiały wzbudzić zujzełną ni?uf», 
ność. Jeden z nich Dóbel zeznał mianow:.' że 
widział, jal: Cuvelier odrzucił nóż, który spadł 
tak gwałtownie na ziemię, że aż iskry wybuchły, 
chociaż wtenczas padał deszes. Dóbel wikłał się 
w swych zeznaniach i nie mógł dokładnie opisać 
Cuyeliera, do którego zresztą łudząco podobny 
jest hakenkreuzlerowiec Duyssan, na którego pada 
zresztą podejrzenie, że od  właśni* był sprawcą 
przebicia jedinego z uczestnxn.ó(W bójki.

Wyrok we Weissenfełs odbił się już głośnem e- 
chem w całej francuskiej prasie, a jedun z po
słów za powiedział interpelację we francuskim 
parlamencie.

a

Wtor e«, 5 sierpnia 
K.aków  (342.8) 11‘40 Przegl. prasy (PAT), 1J*58 

Sygnał czasu, hejnał. 12‘10 Graąiof 73 Kom. me
teor. 15T5 Kom gosp. 16‘15 Gramof. 17*38 Od
czyt pt.: „Adria i Bałtyk** — wygł. dr. Z. Grabow
ski. 18 Audycja ku czci rocznicy wyir arszu Le- 
gjomów z Krakowa 18 36 Koncert z Warszawy 
(Moniuszko, Glinka, Rachmaninow). 19 Rozm aił, 
komun 19 70 „Przegl. radjowy“ —  prof. d i. W. 
Wilkosz 19‘30 Giełda rok? 19‘35 DzienniK radjo- 
wy. 19‘50 Opera z Poznania: „Tosca" Pucciniego. 
22‘25 Feljet pif; „Marzyciele nad Lemanem'* — 
wygł. C. Jellenta, komun.

W&i-szawa (14117) Łódź (233.8) 18 Muz. 19‘20 
Opera.

Katowice (4G® 7j 12‘05 Gramof 13 Kom. meteor. 
16 Kom. gosp. 1620 Gramof. 17‘35 Odczyt (p. K ra
ków). 18 Koncert (p. Kraków). 19 Odcinek powie
ści. 19*15 Roziuati 19*25 „Konkurencja portów nie
mieckich, a Gdańsk*1. 19*50 Opera „Tosca“ Pucci
niego (z Poznania) z2‘25 Feljeł (p Kraków). 

Lwów (385.1) 11*40-24 p. Kraków 
Wiedeń (516.3) 11. 21*45. 22 45 Moz.
Budapeszt (550) 17*30, 20, 21*30 Muz
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strych kamieni nietrudno o katastrofo.
Hotcie „tieiewlosław**, „Krivań“ nad Sacryrb- 

skiem Jeziorem, „Mori* na Nowem Saczyibskiem 
Piesie 1 w Tatrzańskiej Łomnicy, „Sport**
na H. tajtotor. i  «  k  tak są urządzone, żeby go- 
óc"T8a zapewnić L.iaxsynrom w"gód i rozrywek. 
Ponieważ oprócz hotelów tych niema tutaj żad
nych innych dotmrw mieszkalnych, żadnych fabryk 
lub osad w*ejskich, panuje wszędzie -dealny a [ »  
k ó j a powietrze jest absolutnie czyste i zdrowe. 
Lokaje w hotelach urządzone są wprost komfor
towo, w każdym pokoju jest woda bieżąca zimna 
1 gorąca, ogrzewanie centralne itd. Każdy botel 
ma restaurację i kawiarnię, w v*órych przygry
wa pierwszorzędna orkiestra. Wieczorami jdoche 
giemzy ze zdziwieniem przyshtehuią się dziwnym 
dźwiękom jazz- bardu, rozlegającym się zwszyst 
kich tych lokali, gdzie w atmosferze ogótnej, bez- 
G oskiej radości spvjzają ropo -wieczory tatrzań
scy turyści.

Już kilka krótkich dni pobytu w górach wyst ir- 
cza by organizm człowieka oświeżył się i pokrze
pił. Dlatego też w totclach tatrzańskich zawsze 
J e  t  pełno, gdyz kto tylko może na 2—3 choćby 
*>i wyjechać .na powietrze**, tan jedizn zazwyczaj 
W Tatry. W  roku bieżącym w uzdrowiskach ta
trzańskich było i pecjałmie żywo a to na skutek 
tego. te  przed ps ru tygodnian I odbywały sie w 
Saczyrhskiem Piesie obrady ndnistrow Małej E-n 
łenty. w  p jkny h  hotelach całeml dnian i biegali 
k zaffrasowanemi twarzami nieżMczeni sekretarze, 
*  itegMicfco mądconjcb pokojów <mkwal się

stuk masztu do pisania, a między świerkami o- 
giodów hoteio\,t?ch m igity się szare uniformy cze 
chosłowackkh M«ndianr>ów...

Konfeimiqja Małej Entan.ty skończyła się jećhnak, 
ministrowie i ich sztaby, dyplomaci i <1< ronika- 
rŁe rozjechali się stopniowo, żandarmi powrócili 
do swyih garnizonów? a na ich miejsce prryb; li 
do iizdyowusk tatrzańskich zwykli kuracjusze i 
tui ysci.

Życie w Tak ach odbywa się wszędzie według 
jedinego i tego samego szablonu. W staje się, — 
rzecz ja  Sina, — bardzo wcześnie, następnie spoży
wa się śniadanie, które składa się z kawy, roga
lików, masła i nuodiu. Na obiad dostaje sie naj
rozmaitsze potrawy, smicande bardzo przygoto
wane. Podwieczorek o godzinie piątej spożywają 
kuracjusze prZj dźwiękach jazz-bandiu, który przy 
gn-wa również podczas kolacji. Po  nięuzy poszczę 
góimmi posiłkami goście kuracyjni, spędzają czas 
na wycieczkach górskich, grze w tenisa, nc i prze- 
dewbzystJdem na... wchtariamiu w siebie znako
mitego, zdrowego górskiego powietrza.

Zycie w Taitrach panuje n;etyłko latem Po krót
kim jesiennym „martwym sezonie** rozpoczyna 
sie tutaj już w początkach listopada s-̂ zom zimo
wy, ściągający w 1  aitry tysiące narciarzy, łyżw.a- 
rzy itp Wtedy w hotelach tatrzańskich jest jesz
cze bodaj że żywiej, niż lałem, ale o szczegółach 
tatrzańskiego sezonu zimowego napiszemy kiedy- 
indziej, — zimą. Wtedy w ażenia będą bąrdziej 
świeże i banasie. bezpośrednie . K. B.

Szuyrbekie Jezioro, w lipCu 1900.

U dział Polski w Nigdzydarodow yni 
Zje źd zić  Zwiitziftiu) PrzeeiuigriiitiezyBb

W połow ę baj. odbędzie się w Qsk> YŁ-m ^ 
Międzynarodowy Zjazd Związków IkzecżwicTsiOt' 
czych Poprzedni zjaiaa odbył ssę w R"rcute i c t e  
słany by* bauxlizo licznie pru«.j Pocskę. tar
pisało się z całej Polski 72 uazejfwfeów. SeeAte 
delegacji polskiej jest pik. dr. SL -RuuM, nypg| 
zentujący rząd pod&id i departaonuć zdnowte lH &  
Wojsk. Płk. dr. Rudzki zodtaje spoajpi uie dcfcg r  
wany na ten ^jazd pczez Peteki Gzerwcc^; EtegAi 
który rozwija coraz żyw®i^ akcję w daBedtete 
walki z gruźlicą, zgodnie z . n ^ w u  O m *  
wonych Krzyży.

Norweski Czerwony Krryz nafcżr d ą  y 
najbardziej czyt. « ijd , w  walce a i«caRW I
Norwegija jest pierwszym krajem V  1 ^ ""^  MS* 
ry v prowadzili w 1900 rotm ustawę jKzacSHgnł* 
zliczą. Zapoznanie się z w^ufkieni usteeeiprławcaef 
walki z gruźlicą na n ńejscu, oraz zełkteęcię sfię tu  
społecznymi kierownikami skoomłytiKpaMMj 
z tą największą klęską ludzkości jaką je s  
źlica, będzie bardizo pożyteczne dla Poteki.

„Jego krdleuisKa u iys o ko tfM b y m  
prowokuje spdrm lĘdzyCreeJgaW oełiom i

W,y"jątkowo n̂ e móvwimy o s’ ,mrvm herszcie 
bandytów z Chicago^ lecz c hmym osobniku, któ
ry też nazywa się Capuaie i jest rodowitym W ło
chem, mieszkającycm Siale w Ne opolu. Ten to Ni- 
ooia Gapone oświadczył przed kilku daliami, że 
jest królewskiego poch^dzeni; a po^ąodizi w bez
pośredniej iin ji od osiauuich cesarzy Konstantyno
pola — Paleoiogów. Swe prawa do tytułu „kró
lewskiej wysokości1* i do Wrytorjum Tesałji i Bpi- 
ru uzasadnij Capooe mrnótlwem dokumentów, któ 
re rzekom znalazł w bibljotekach Konstantyno
pola, Aten I Florencji. Na podstawie tych doku
mentów wystąpił Capone do Grecj' z żądanie.u 
wcale poważnego odszkodowaria. Rozumie się że 
Grecja przeszła nad temi żądaniami do porządku 
dziennego, ale Capone nie dał się zbić z tropu 
i zaskarżył Grecję przed Stodem w Neapolu. Try
bunał w Neapolu w nieobecności greckiego przed
stawiciela, wydał ustawę, zewalającą na sekwestr 
greckiego majątku we Włoszech. Capone obłożył 
więc sekwestrem zdeponowane po włoskich ban® 
kach bardzo poważne kwoty greckich obywa leli 
Rząd greek: nad tem nie mógł już przejść do po- 
rjądku dziennego i założył przez swego posła w 
Rzymie stanowczy protest Mussolini musiał wy
dać dekret zakazujący zajęcia majątku greckich 
obywateli, znajdującego się we Włoszech, baz wy
raźnego zezwolenia włoskiego ministerstwa spraw 
zagranicznych. Rówmocze' nie trybunał apelacyjny 
w Neapolu unieważnił wyroi pierwszej instancji. 
Capont nie dał jednakowoż za wygraną i wniósł 
kasację przeciwko wyrokowi trybnału aDelacvj- 
nego, a trybunał kasacyjny rozstrzygnął na jego 
korzyść. Z tego powodu panuje w Grecji olbrzy
mie oburzenie, a grecnie oieręty nie mogą zawi
nąć do greckich portów, obawiając się „jego kró
lewskiej wysokości** Capoue*a. GTecia grozi na
wet represjami, które może wreszcie koniec po
łożą tomu skaiidalowf z „potntiikłem ^ałeołogów*
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iV i  n  g g ;  w
Konferencja okręgowa S.P.P. 

Hitackdał w Iwoniczu
W niedzielę, dria 10 ban- odbędzio się w Iwo 

nicz-u Okręgowa Konierencja SPflP ,JHitaicluiu:t“ 
z następującym ponaądkśetn dziennym:

1) Otwarcie Ncaneren. ji i przyw iania,
2) Referat D”a O. A. Terły.: „Obecna sytua 

cja w sjoiuźmie ł w organizacH „Hitachdut".
3) keLjrat Prof. Dira B. Katza: „Młodzież 

dralucowa i nasza praca kultaralno".
4) Kefeiat adw- D»a O- Menasohego: „Nasz 

ruioh zaw odow y",
5) Dyskuaga-
Początek ..konferencji o  godz. 9.30 rano w k> 

balu p. tłinterowej
Zgłoszerrfa delegatów przyjmuje Izrael Just, 

Jasło. /

d i I1 iTłWri

P o  POŻLRZF X SALINACH W BOCHNI 
(B or, w l) Qri czasu pożaru w salinach w Boch

ni, fetory m isa  zył część rarżądizerfa kopalni, mie- 
fu j Borfmi są ciągle pod w ra2®mem równ i 

•pfMis wersy) o rzekomym zamiarze sami nięca- 
w B oJm i Krążą rap wersje, i* straży spo- 

oe O0 M D  wynoszą trzy miłjony złotych. 
„ się n  x i i *  n  ■ezywtoła strata nie prze-

 Wefle obliczeń iadwwoów 250.000 złotych
g-Łk-y w Bochni zatrudniają około 500 górników 
ł  W  .WzMn&ów, a są orne pod awą b  u całe- 

miasta. Dochody ze salin decy- 
1 »  Ogryłtenej. kapców 1 rzemieślników w Bo- 

dtal N t  wą*phi.f przeto, i t  niszczone przez o- 
jBea ob(jekity zosremą odbudowane i Kopalnia 

Ą& xrr~̂ n̂ ir̂ ŝc> star u, w  przeciwnym bo- 
td rf* K Je miasto zostałoby raa-

m fh a & m
HANDLARZ, DttOMU NA 2JE Ż - 

I DĆZIE LEGJONTSTOW
Bi i Ada w Kibicach jest *aipr o, zenie, jal.ie 

UW juWJ  70-i«mi handlar* drotoŁu w Kielcach żyd 
V eir CewJ Został on mianowicie zaproszony na 
t $ M  legionistów do RfcdOuria, 0drie ma zostać 
vfhn«Bu<i’  krzyżem zasługi
' W  ufctsłfe Walk legionistów, Medr CeteJ ukrył u 
nenie trzech legionistów., poszukiwany.-n p-zez 
Sfttaków. iJezynlł to z narażeniem życia własne
go, ałbaWltifu" kozacy grozili mu śm ienia Obec
nie tń trżej legjoniści ząjtfitfja wybitne stanowi
ska W at-mji jeden z mdi jest jenerałem, dwa* 
i  ntón śa pułkownikami Nledawt.o jeden z tych 
legionistów 02:1 Os ił wspomnienia wojenne, w któ- 
rydi przytoczył nazwisko Metra Cetela Obecnie 
o tr^ tn ił Meir Cetel list od pułkownika ZabroTy
skiego. jednego z owycn trzech legjoniatów z do- 
nit-Iehiem, że Zostanie udekorowany krzyżem za- 
stUigi fta zjaździe legionistów w Radomiu, lub 
te i w WojewólztWle kieleckim  Pozatom DOK. 
^arszaW a doniosło mu że daje mu do dyspozy
c ji koncesje na sprzedaż Wódki lub Moniu.

*A G A dkó\v a  k r ADz i e ż  W ZALESZCZYKACH
A P. MINISTER. SKLABKOWSffT

Policja w Zaleszczykach aresztowała niejakiego 
W Geigera, rzekomego podijerżanego o kradzież 
600 zl na szkocię kopca Bo.-nstelna z Warszs Wy. 
Po przeprowadzeniu rewizji osobistej osadzono 
Geigera w więzieniu. Nazajutrz został Geiger Wy
puszczony na wolność, przyczem urzędnicy poli
cyjni odnosili się do mego niejednokrotnie lx „mi
nie, zwłaszcza, że sprawa z kradzieżą rtie Zośiała 
Jeszcze całkowicie wyświetlona. P. Geiger posta
nowił osobiście przedstawić sprawę min. Skład- 
kowskieniU. bawiącemu na inspekcji w Zaleszczy
kach Vto1i min Śkladkowski nie udzielał a ud jen - 
c ji w Zaleszczykach P Geiger czekał więc na 
ministra Skladkowskiego przed gmachem daro- 
stwa, a zobaczywszy go, podszedł do niego 1 pi ó- 
sił o wysłuchanie żalów. Minister Składi.owśki 
rabral go do swojego auta i pojechał t nim na pó- 
Rcję. P  > zapoznaniu się ze stanem faktycznym 
»praw^, minister Skiadkawsfd po lecił wy lać Gel-

ULICA PRZEZ CMENTARZ ŻYDOWSKI 
W ŁODZI

Maglstuat miasta Lodzi opracował przed pew
nym ozasecn projekt regulacyjny miasU.. Projekt 
ten ma być obecnie zatwieidzouy przez minister
stwo spraw wewnętrznych i w tym cehi został on 
podany do wiadomości publicznej, aby dać moż
ność zainteresowanym zgłosić rekursy. Jak  się 
okazuje, pian regulacyjny przewiduje przeprowa
dzę! ie  ulicy przez miejscowy cmentarz żydowski. 
Celem przeprowadzenia tej ulicy okaże się nieu- 
niknionem zniszczenie wielkiej liczbj nagrobków 
i sprofanowanie grobów Zarząd gminy żydow
skiej złoży] w związku z tern ostry protest do ma
gistratu.

Na posiedzeniu magistratu ław nik żydowski p. 
Joel zgłosił interpelację w tej sprawie, zaznacza
jąc, że gdy refi rera* komisji regu acytnej w—tuaz 
czył szczegóły przewidzianej re g ila o j miasta, 
wcale nie wspomniał o konieczności przeprowa
dzenia ulicy wzdłuż cmentarza żydowskiego. P. 
Joel domagał się wniesienia swego oświadczenia 
do protokołu. Wiceprezydent miasta dr. BieMI 
skj, wychrzta, odim w ił uwzględnienia tego żądl

nia. Dopiero po wystąpieniu przedstawiciela ro 
botników niemieckich, który popierał żądani, ty -, 
dowskiego ławnika, wiceprezydent zmujzony byl 
załączyć do protokołu oświadczenie ławnika Joelh

DWA TYSIĄCE WYKWALIFIKOWANYCH L i i  
TARNIKÓW LICZY POLSKA J

Nikt zapewne nic przypuszczał- że ponuod^r #>] 
by wat el u.ni polskiemi zz^jduje się aż 2.000 laiura , 
ników morskich. Odkrycia tego uokonano pn^fiud 
kien. Oto na latarni morskiej w Rozewy* jęfW ja  
cej wysunięiym cyplu poiski&go 'vybrzeża zwoi-, 
ndło się miećsee latarnika. Skoro roz ę  d n  •% w 
tera wieść, do urzędu męskiego, uipłydęto ÓSME 
2.0u0 podań ze wszystkich dzielnic Polski. KaŁtCj** 
daci na latarników posłaoali W większej azi ś̂ca 
ntfczbęitie na to stanowisko kwalitikacijc, wytidr, 
z pośród tylu kandydatów jednego hnam ika 
był wię^ i*zoczą łatwą.

ODDZIAŁ KOBIECY PO LIC JI OBYCKAJ0IW1T 
W GDYNI.

W dniach otsatnich został utworzony w GdytL. 
specjalriy oddział kobiecy policji obyczajowej, ma
jący za zadanie walnę z handlem ży wym iowa/ett- 
Placówka ta w Gdyni, ja so  w mieście portowam, 
ocdb niewątpliwie duże usługi na pdlu Z tym tde 
cnym procederem.

gtóowi akt, stwierdzający bezpodstawność poaefr 
rżenia 1 pouczył urzędników, 
włimKll. TWWtmKłwnć

jak należy W takim

NOWY SUKCES W E TMANA.
Świetny tenraisista żydewski MTitłman, o 1 tórigo 

doskonałych wynikach piuauśmy ostatnio kilka
krotnie, odniósł iiiów wielki sukcos zwyciężając 
bezapelacyjnie w międzynarodowym turnieju o 
mistrzostwo Katowic. Jak  się dowiadujemy, Witt- 
rr.an, należący obeonic do ekstraklasy teumisowej 
w' Polsce, ma być wystawiony w reprezea łac ji 
Polski pi e^ciw Jaipoiiji Duży sukces odiilósł ró
wnież Liebling, który po licznych ełiminaojadi 
wszedł do pół finału i tu dopiero ul eg* Wittmi.no- 
wi, zajiiiiując trzecie miejsce.

W finale Wittman pcAronał Slbę w stosunku 6:2, 
6:2, 6:3 W grze podwójnej świetny sukces odniósł 
double zawoOmków żydowskich Witemun-Lieblii■ g, 
którzy doszli do fiuaeu i mrtaj pokonali porę wę
gierską Kiss-Zichy w tj - »iku 4tł, 6:3, 6:3, 6:4 W 
półfinałe pckonali oni 'adko paty dr. Forster- 
Audrzejewski w stos^KL 8:6, 6:4.

Jak widać, tennisiścl żydowscy wybijają się co
raz bardziej w Polsce.

PuriOH YŁES ZWYCIĘŻA HORAINA
W turnieju tennisowyzn o mis»ir«K*wo Ja sła  po

konał termisista żydowski Pohuryles zr.ai.ego za • 
w oda nik a AZ Su krakowskiego H arf im i, w stosun
ku 8:6, 6 :2.

ZAWODY WTOSŁAR8KIB 0  W STRZGWHWO 
PuLSK Ł

W dniach 2 t 3 ęterpnia odbj-ty się w Bydgosz
czy zawody wioślarskie o miSirZÓStWĆ P Js k l  u i 
rok 1880.

Poszczególne wyniki p -zodsrawiają się nast.:
Dw'ójki o mistrzostwo Polski 1 ) Tow W ioślar

skie (Włocławek) ,4S i 3/5 walkower.
Jedyaki o mistrzostwo Polski i nagi odę wędro

wną magi^iratu u? E ydgosŁcz’' 1) D^igoszewski 
fSokół K aków) 7,33 i 5 , 2, 3 m  wieki tKJub Wio- 
śiarsld Toruń) 7,40 i 3/5, 3) WtfckoWśki (Vll*sńskie 
Tow. Wiioól.).

Czwórki o mistrzostwo Polski 1) Ksdb W ioślar
ski „lBOł1 FoaaaL se sternikieii: Budzińskim 6-t. 
i  3/5, 2) A. Z. S. W a «uwa 6,44, 3) Tow, W ioślar
skie WłOcławi k 6,4* i 1/5,

uawiirkt bA gtemiha o mMu Słostw :  Polski. 1) 
Klub Wloś’arski „1904" Poonań 6,42 3) B. T  W. 
6,16 1 1/6.

Iłw ójk5 podwójne o ndscrzostwó Polski. 1) Po
znańskie Tow W ioślarskie „Trytoh* 6,40-

I»v'afki bei sternika o mtetrsostwo YoiSki. 1 ) 
Klub W ioślarski „1HM" Pozmń 6,56, 2) TóW. Wic 
ślarskie Wlocrawek 7 ât.

OSOittk ó mbrttzoStwo Pidski 1 nagrodę Wędro
wną p. Prezydenta łłziptkejj 11 K li o WioŚla.-sk! 
„iFM" Pottiań z* sternikleim Zimnym 5.88. 2) Z. 
T  W 5,42 3) AZS. Warszawa 5,42 1 2/5.

W punktacji zwycięstw pierwsze miejsce zajął 
Klitb W ioślarski „1904* Potnaf, uzyskując 160

rt S) BTTT

punktów. Sakół Kraków zajmuje szóste miejsce 
z 22 o u. aktami. W ogólnej punktami pierwsze miej 
sce zajmuje Klub W ioślarski „790* Pozr ań. 2) 
BTW. 3) AZS. Warszawa.

Z A b O fti LBhKOATLBTTCZNR W ZAKOPA
NEM

W nadchodzącą sobotę i me&ziclę czeka Zakop.i- 
ne nielada sensacja sportowa. Po raz pierwszy od
będą się w Zakopan ;m zawody lekkoatletycziie na 
bieżni z udziałem nujiwybitniefrzycti zav."Odników 
i zawodniczek Krakowa, Zakopai.ogo i Nowego 
Targa. Dzięki staraniom Sekcji N arciarskiej Wi
sły i Stacji Turyjtycznej Makkabi krakowskiej w 
Zakopanem, a przy wybitnen, poparciu gminy i 
Konoftilu Imprez Sportowych w Zakopanem, u- 
dało się na zimowym stadjonie w Zakofis-iem wv- 
budować boisko lekkoatletyczne, oDejfti-rająte bie
żnię. skocznię i rzntm- Na bois.iu tern które w 
przyszłości stanie się podstawą rozwoju sportu 
lekkoatletycznego w Zak-jpanem, odbędą się W 
dniach 9 i 10 bm inauguracyjne zawody lekkoatle
tyczne. urzydzo«  l  i r  i ih i  Wisły i JłtąkkaiA,. w 
k ló ry ji zewmą udział zawtdinicy fycn klubów, za 
mieszkafi na Podhalu, oraz wybitni zawodnicy i 
Zawodniczki tycii klidkiw z Krakowa 

Na starcie W Zakupamtu ujrzymy więc zawo
dniczki, jak Oolkówna. Wieśka, Giebułtowska, 
jlassiw równa, M«tza^Kjrtówna, Tałowska. zawo
dników jak Uoąsawski, Raczka, Kądziel, Balcei, 
Boliżski, Czysz, Go^dfinger, Sta Mowie i  wiciu In
nych.

tzeć" ziożsrani da, iż uraprrae IckKoaddtyczm W 
Zakopunbm WfłwcaiJa ołbrZymie zairctareśowśńle, 
tran irśrćo d er tamtej szyci jak też łłcenyclr gd- 
ści, którzy będą mieli rzads.ą oantję poznania wy ■ 
btfeiyeu Zairodników krakowskie om itirm o.

TABELA R020RVW £IC A KLASY K .0.ŁP.r, 
Naawi klubu II. gier Pkt Stos. br.

Wawel 14 21 41:16
fllakkaoi 14 2P 3 1 ^
Podigórze 14 16 41 id
Korona 14 7' 26:28
Legje 13 12 J 6 J 7
Krowodrza 14 11  2 126
Ole za J 4 ł l  37 ̂ 6
Spairta 13 4 7?^6

— „ItAGłBOR"—„SILA“ 2:1 (2:1] Zawody tówbh 
żow® powyższych drtiżyn zakończyły się ,-norv u 
zwycięstwem .^ a ł ło ™ "  w stosunku 2.1. Zśwody 
uuńarow: Hag-ibor II. — jutrzenka iii. 2:1, (u l) ,  
Hagibor li. — Sita li. walkower 3:'0.
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Utrudnienia dla studentów pol~ 
skich zagranicą

Francja, BeJgja i Czechosłowacja wprowadziły 
U t taik dla studentów udających się na 
ttudja do tych krajów specjalne dellar&.cje w 

dostarczania kn z Polski całkowitego u- 
*rqm _nia. Równocz. śnie studenci muszą się zo- 
how ią^ć, że w czasie studjów nie przyj rn.- jakiej
kolwiek płatnej posady.

Akcja protestacyjna medyków 
pnisciw zniesieniu fyfulu doktora

W nadchodzącym roku s; koinym zaczyna obowią 
zyiwać ustawa, mocą której stud-emci medycyny po 
ukończeniu uniwersytetu nie będą więcej otrzymy
wać dyplomów i tytułów doktorów medycyny, 
Przylugiiwać itn będzie tyilko tytuł lekarza. Dopiewo 
Po dwóch latach mogą złożyć na jednym z uniiweę 
sytetów pracę naukową i po jej przyjęciu i zaapro 
borwrnou, będą mogiłi otrzymać tytuł doktora medy 
cyny.

Wśród młodzieży akademickiej sprawa powyższa 
wywalała wielkie wzburzenie. Ma ono następujące 
uzasadnienie: Społeczeństwo, a zwłaszcza uboższa 
ludność zasadniczo z nieduwiierzaniem odnosi s e  
do młodych lekarzy. Tytuł doktorski jest w tym wy 
padku jakgdyby czynnikiem, -wzmagającym to zaufa 
•u-e. Gdy tytuł ten będzie skasowany, ludność mająic 
do wyboru pomiędzy doktorem medycyny a lęka- 
Tzetn, siłą Tzeczy wybierze tego pierwszego. Młody 
lekarz tedy do czasu uzyskania tytułu- doktora 
»ie będzie miał możności zarobkowania. Z tych 
względów cała młodzież akademicka postanowiła 
zaprotestować przeciwko wprowadzeniu w życie tej 
fcatawy.

W najbliższym czasie we wszystkich miastach 
zorganizowane zostaną demonstracyjne wiece akade 
mików, na których zapadną uchwały, wypowiadają 
ce się stanowczo przeciwko wydawaniu dyplo
mów lekarzy, zamiast dyplomów doktorów medy 
cyny.

Buuuwa IV. mostu na Wiśle
Prace nad budową nowego mostu żelaznego nr. 

IV  na W iśle w Krakowie posuwaj i w bieżącym 
roku wyraźnie naprzód Most ten będzie jednym, 
z największych i najszerszych w Polsce. Układ je- 
gc jest łukowy, dwóch wspornikowy ze ściągiem
1 z dwoma belkami podwieśzouemi. Rozpiętość 
Przęśl i środkowego (łuk ze ściągiem) wynosić 
ma 72 metry, przęsła skrajne po 9 m. Użyteczna 
szerokość jezdni mierzy 10 m., diwóch chodników 
zaś po 3 m. Sama konstrukcja żelazna ważyć bę
dzie 1611 tonn. Most buduje, jak wiadomo Min. 
Robót Pubł. i gmina m. Krakowa. Pracami zawia
duje komitet budowy, z ramienia którego kierow
nikiem budowy jest imż. AL W itkowski

Obecnie praca wre w pełnym toku przy monta- 
h i części i kładowych, które są dowożone torem 
przemysłowym na bulwarach z Grzegórzek i na
stępnie windowane na rusztowanie. Kafar parowy
2 gałami wbija w nurt rzeki olbrzymie pale, na 
których ma spocząć tymczasowo, do ukończenia 
°H)utażu, konstrukcja żelazna. Filary  z okładziną 
^ ś r io w o  dolo«r_itową częściowo zaś granitową 
®d strony dopływu wody są już gotowe, przyczół
ki zaś na tyle ukończone, ż t można stawiać kon- 
strakcję żelazną. Skrzydła przyczółków mają je 
szcze ulec przebudowie ze względów arrbitekto- 
nicznych.

Konstrukcja żaln-rom ma być ukończona do dnia 
16 hstopada b r ,  ,.oczem do dnia 1 grudnia zosta
ną usunięte z nurtu rzeki rusztowanim ze wzglę
du na wiosenny pochód lodów Następnie będą 
Prowadzone prace nad założeniem jeżami. Do mo- 
sta  będzie wieść trzy stronny dojazd mostowy od 
■trony Krakowa i taksamo od strony Podgórza. 
Zdąje się, że do przeprowadzeni? tycb prac wy- 
*ÓQwrue będzie zburzenie kilku budynków, zwła- 
* • * ,  że w projekcie uwzględniono przeprowadzę 
■ie Hn-jl tramwajowej przez nowy most. W kon- 

żelaznej zostawiano w tym celu wyedę-

UZIŚ WE WTOBEK 5 bu. w KOBE 
„ A P O L L O * *  wielka premjera 11 
Wspaniały podw ójny program  11
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rzs s ft
Dramat żywiołowych uamtętnoócL Dzieją ko- 
bietj, która zoaLatia się wśród półdzikich

p ctftn y  obraa, iiaatrająay t t T i t i b *  i IcrfU
ścieżki wapółczasaago łyaia

acja w s c a la ła  teagiaska 
Teatry, kabarety, caacingl-zgietk kańcr 
u cłach, m ary ki i śpiawu — aaia skala 

miłości od flirtu a i  po naHfętnoćć-

Morderczyni rywelhl wypeszczcsn i  arszzts
po ukończeniu śleiizfwa

Przed dwoma tygodniami donosiliśmy o ponu
re j tragedji miłosnej, jaka w niedzielę rano ro
zegrała się w Krakowie na ul. W arszawskiej opo
dal koszar Sobieskiego między 40-leŁnią Marją 
Hendiową, żoną porucznika Wilhelma Hendla, a 
22-letnią Marją Lachowską, wdową po sierżancie, 
która pozostawała w bliższych stosunkach z por. 
Hendlem. Kiedy Lachowska przyszła krytyczne
go dnia pod koszary, aby widzieć się z por Heo- 
diem, żona jego wyszła przed bramę, gdzie po wy 
mianie kilku słów z rywalką celnym strzałem z re 
wolweru, wymierzonym w głowę pozbawiła mło
dą kobietę życia. Po zbrodniczym czynie Hendio- 
wa zgłosiła się na komisarjacie policji, skąd po 
wstępnych dochodzeniacn odstawiona została do

więzienia śledczego przy sądzie okręgowym.
Sprawę objął sędzia śledczy dr. Wątor, który 

po kilkunastu dniach przeprowadza cale ś-edztwo 
i owegdaj odesłał akta do prokuratury. Hendlowa 
stoi pod zarzutem zbrodni morderstwa, zagrożo
nej karą śmierci i odpowiadać będzie przed try
bunałem przysięgłych.

Wobec tego, że nowa procedura karna nie prze
widuje nawet dla najcięższych zbrodni aresztu o- 
bl-igatoryjnego aż do rozprawy, władze sądowe 
zarządziły w dniu wczorajszym wypuszczenie Hen 
dlowej na wolność. Stanie ona przed sądem praw
dopodobnie jiuż podczas najbliższe} kadencji przy
sięgłych we wrześniu hr. Obronę Handlowej objął 
dr. Aschenbrenner.

cia na szyny tramwajowe. Niewątpliwie przy zrea 
lizowaniu tego projektu mogą wyłonić się trudno
ści ze względu na „jedynkę ‘.

Zuaczki pocztowe w automatach
Celem odciążenia urzędniczek i dla wygody pu

bliczności, czekajcej nieraz po kilkanaście minut 
w kolejce przed okienkiem, sprzedającem znaczki 
pocztowe — warszawska Dyrekcja Po-zt i Tele
grafów nosi się z zamiarem sprowadzania z An- 
glii kilku automatów do sprzedaży znaczków po- 
cztowych. Auiomaiy te mają być ustawione w 
gmachu urzędu pocztowego Warszawa I na pi 
Napoleona.

Gdyby próba wprowadzenia w Polsce tego ro
dzaju automatów dała dobre wyniki — istnieje 
projekt ustawienia takich aparatów we wszystkich 
większych urzędach pocztowych na terenie całe
go państwa, na dworcach kolejowych itp.

Katastrofa samolotowa 
w Żywcu

W niedzieik; popołudniu zdarzyła się w Żywcu ka 
tastrofa samolotowa. O godz. 17 nad boiskiem spor 
tawern -u,kazał się aeroplan, który miał zrzucić 2 
piłki- nożne na mający się odbyć mecz piłki nożnej. 
Aeroplan jadąc bardzo -nisko eawadzl-1 (j-ednem 

skrzydłem i śmigą o róg trybuny i runął w odległo 
śoi oikwło -50 rr od boiska, rozbija ąc się doszczę 
tnie. Pilot kapral Janota, wyskaikuijąc z aeroplanu 
zos-tał ciężko ranny, zaś abserwato-r ppor. Boro
wiec odniósł lekkie kontuzje.

— NOCNY DYŻLR A PTEK: Dziś w nocy z wtor
ku na środę mają dyżur apteki: Rynek 73, ul. Re
toryka 1, Lubicz 7, Stradomska 6, Karmelicka 9, 
i Kaiw-ar^jska 27.

— &EM/NARJUM H EBR A JSK IE NAUCZY
CIELSKIE „TARBUT* W W ILNIE podaje do wia . 
domoś-i, iż przyjmuje podania kandydatów do 
klas: I, I I  i I I I  na rok szk. 1960/31. Do podania n« 
leży załączyć: życiorys napisany własnoręcznie 
przez kandydata, świadectwo szkołne (4-ch klas 
gimnazjum albo 7-iu oddziałów szk. paw ), metry
kę urodzenia, świadectwo lekarskie o-raz zobo
wiązanie rodziców względnie opieki utrzymywa
nia kandydata w ciągu całego czasu pobytu uczm-ia 
(uczcuiiey) w zakładzie. Liczba walnych miejsc 
jest ograniczona. We wszystkich sprawach nale
ży się zwracać do dyrekcji Senni/nar jurni: Wilno, 
uL Orzeszkowej 7.

—  Z RYNKÓW MIĘSNYCH. W tygodniu ubie
głym spędzono na targi w Krakowie bubaj-i 171, 
wołów 69, krów 115, jałówek 71, cieląt 696, nderc- 
•zaoizmy 7(17. Ze spędzonych na targ zwierząt sprze 
dano: na konsumeję miejscową 1719 sztuk, na kon 
sumeję innych gmin 112 sztuk, pozostało niesprze- 
danycfa 5 sztuk. Spęd był. średni, popyt mierny, 
ceny bydła i nierogacizny bez zmian, ceny cieląt 
wyzsze.

Na Centralną Targowicę w Mysłowicach spę
dzono w ub. tygodniu: buhaji 103, wołów 60, krów 
909. jałówek 82, cieląt 315, nierogacizny 2370, ogó
łem 3839 zwierząt. Targ był ożywiony. Cen nie no
towano.

— Z POWODU ROBÓT DROGOWYCH na rain 
pach mostowych w ulicy W arszawskiej zamyka 
się na dni 6 i 7 hm. dla komunikacji kołowej część

ul. W arszawskiej na przestrzeni od uLicy Monte
lupich do ulicy Murowanej. Objazd skierowuje się 
przez ulicę Montelupich i Kamienna.

— GTŚN CHORÓB ZAKAŹNY* M w  KP/KO- 
W IE w ciągu ub. tygouinia przedstawiał się na
stępująco: zgłoszono w Miejskim Urzędizie Zdro
wia po 5 wypadków szkarlatyny i czerwonki, po 
4 tyfusu brzusznego i dyrbuji, 3 odry, 2 o jp *  
w ietrznej, po 7 meningitis, kokluszu i róży.

— SPADŁA Z HUŚTAWKI. W niedzielę w go
dzinach popołudniowych na Błouucł krakow
skich spadał z huśtawki Stand- i >« a Grabińska (laf 
27) służąca zam. przy ui. DilCa 1. 49 i admosta 
3 rany cięte na głowie. PoszkvJowaiu4  przew4o< 
zlo pogotowie ratunkowe do szpitala św. Laznim

— KTO ZGUBIŁ W ALIZĘ? W  VI kamLsar>f 
cie policji na dworcu osobowym dożył Piofc- Muf* 
ka z Kokotowa { uwict Wieliczka . Ka&u\u % 
derobą męską, k' órą znają zł koto dworca oboL 
w dniu 3 hm. Poszkc dowany może zgłosić się 
po odbiór w wymienionym fcocui&arjacóe w 
nach urzędowych.

ZMAld <1: Błp Lea Zackerowa (łat 89) z Pod-1
górza.

Seniorowi firmy naszej W Pana Szymonoutt 
SCHELLOWl z porodu zgonu nieodżałowanej 
blp. Małżonki Jego oraz całej stroskanej Ro
dzinie składa tą droga wyrazy najgłębszego 

\ współczucia
Persona1 Biura Centralnego firmy 
Szymon Schelł i Ska w Krakowie

Dobra odpowiedź
Rzecz dzieje się w umiwersyfceckiem mieście.
Wszyscy wiedzą, że pi-of. Milller egzaminuje bar 

dzo surowo Pewnemu studentowi medycyny za
daje on na egzaminie następujące pytanie:

„Jakie Pan zna środki napotne?"
Student wymienia znane mu środki, urzedewszy- 

stkiem zaś tabletki Aspiryny, działające p ró d  
tego niezawodnie przy przeziębieniach oraz przy 
bólach głowy.

„Przypuśćmy jednak, mówi profesor, ,.że na
wet one by nie pomogły, cóżiby Pan wówczas zro
bił?"

„Przysłałbym pacjenta na egzamin do Pana 
Profesora1', odpowiada bez namysłu zniecierpli
wiony student. 3*587

—  DO OGÓŁU MŁODZIEŻY AKADEMICKIEJ, 
W YJEŻD ŻAJĄCEJ NA STUDJA ZAGRANICZ
NE. Centralny Komitet Związku Żydowskich Sto
warzyszeń Akademickich w Polsce, podaje niniej- 
szem do wiadomości, że Akademickie Biu-ro Infor
macyjne, istniejące od roku 1924, prowadzane jest 
nadal pod dotychczasowym adresem Plac Żela
znej Bramy Nr. 6/11 Tel 253—68 i załatwia z do
tychczasową starannością wszelkie sprawy zwią
zane z emigracją studentów na wyższe uczelnie 
zagraniczne.

Równocześnie Centralny Komitet stwierdza, że 
nie ma nic wspólnego z jakiemiś podobuemi biura- 
- mi powstałemu na terenh ;n st. WarszaVry, nie 
ponosząc żadnej odpowiedzialności za dział łlność 
tychże 26&L
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iid iyw to ie  więzienie przyprawiane m  wesoło
Jedyna w swfOih? rpdzsiu sprawa sadowa

Nie było chyba .eszcze na świecie sprawy sad o 
•wei, w. rezultacie które} przewidywany byłby wy 
rok dożywotniego wlęzłerna, a na której publiczność 
wraz z sędziami przysięgłymi takty się serdecznie 
uśmiała, jak na sprawie niejakiego Józefa Picard, 
odbyt ej' ostatnio w Lyonie.

Zapoczątkowanie tego niezwykłego procesu przy 
da.rzyto się w Beracourt jeszcze w rołou 1906. W 
tym to czasie dwaj młodzieńcy, zażywający prze
jażdżki łódką, pofełócM się ze sobą o jakąś pannę 
i rozpoczęli bćlkę. Wynik tiego był fatalny, gdyż 
obadwaj wpadli do wody 1 móat>i Tatować się z tej 
kąpieli, bili się dale} w -wódzię, przyczem jeden z 
nich Utonął.

Zwyoięsca Gustaw R*voir, który podobno wiei 
ce się przyczynił do śmierci swego rywala, uciekł 
do Brazylii, lecz został on skazany wyrokiem za 
ocznym na dożyw otnile więzienie. W Brazylii R'Vjir 
dorobił s'ę wielkiego majątkra, sprowadź ł tam z 
Francji swą narzeczoną, ożorrtł się, kuipił plantacje 
kawy i zshił koilosałne pieniądze.

Ale majątek ten zatruro ała tęsiknotia za ojczyzną.
! oto dnia pewnego burnifetinz Berancourt otrzymał 
list, w którym stęskniony partita wdraża chęć ofia 
row-ania wiotkich rum na rzecz swego rodzinnego 
miasta wzamian za odpuszczenie mu popełnione; 
yrzczeń zbrcdri. Olkowie miasta byli zacnwycen! 
tą propozycją, jednakie ptrckuratura w Lyonie, htó 
rej pizodsts wiono tę ofertę, odrzuciła ją z całą siu 
tntwczoćoą, upierając się przy wykonaniu zapadłe 
CO wyroku, skoro tylko Rivoir stanie na złem fran 
' rmliiri Decyzja ta zmartwiło, wielce szanownych 
OCC0W miasta. Zebrał isię oni na naradę, podczas 

ze strony jednego z nich padł genjałny po

mysł. W myśl tego projektu najeżało wyszukać 
kogoś, kitóryby podjął się udawać Rivoir‘a po 
nieść odpoweoiće kcnsekwencpe, o tyle jednak 
złagcdzune, że możliwe ta byłe wiiewinricnie z po 
woda pracdawuiienia.

Dna pewnego tedy przed urzędem proku.ator 
sikim w Lyonie stawili się wi.nowaica Rivoir *,a ra 
czej pewien podnajęty opryszek Józef Picard. Za 
cenę 25 tysięcy franków i 200 franków dii et dzier 
nysh za każdy dzień oasieozdany iw więzieniu śled 
czetn zgodził saię ot, na odegranie roM Riłvokd. W 
piękni m JcoartJ 7 .e r ;dt jirrym, z cyjanem w wtaei 
powędrował .Ameryka. ln“ do więzńetwa śledczego, 
gdzie za pieniądze rezpocaąi iście wspania<y żywo*.

Tak przeszło dni 14, gdy nagi odczytano mu akt 
o&ki.rżenia i ów zaoczny wyrok i Józef Pik.,ard do 
wiedział się, że jest skazana na dożywotnia więznę 
nie. Fakt ten zmienił całkowiicie pogląd Picard a na 
owe obiecane mu 25 tysięcy franków. Tego same 
go jeszcze popołudnia sędzia śledczy dowiedział 
si| odeń całej prawdy.'

Koniec tej niezwykłej afery był okropny._ Jak 
Picard, tak ojcowie miasta Be.ancourt oskarżeń' 
zostali o świadome wprowadzenie w błąd władzy. 
Sprawa zjawiła się na wokandzie sądu lyońslkiego i 
stała się źródłem niesłychanej na sali wesołości, 
szczególniej w momentach, które opisywały pobyt 
„Amerykanina" w więzieniu, przypumłnający do złu 
dz.enia operetkowe wiezienie z „Zemsty nietope
rza".

Los wszystkich oskarżonych złagodził jedna':
znacznie powrót pradziwego Riwira, którego zapew 
iiilono, że wyrdk w jego sprawie uległ przedawrJe 
nlu.

Ra wypadek wolny...
M obilizacja majątków I prz*n .,sk  

w Ameryce 
łfrezydenł Hoover kontrasygnował uchwalę 

fcOUgresu, ustanawiającą powoi unie komisji, któ
r e j  gadami An .na być zbadanie zagadnienia mobil i- 
a t t f l  majątków i przemysłu na wypadek wojny. 
SkUDdeja Zbada również, mając na względzie ewen 
Rjuhinnh* WOjny, spu-awę .nóbilizacji męskiej lud- 
koaeł teamów Zjednoczonych. W skład komisji 
wejdą czterej członkowie Senatu, czterej członko- 
Ńłto Iziby, a nadto sekretarze stanu ministerjum 
wopary maryrtaf ki, rolmciwa, hancku i przemysłu 
u w  prokurator państwa.
| W  grudniu przyszłego roku ma komisja przed
stawić Taiport o wynikach swoich badań. Przy a- 
lu k  podpisywania uchwały przez prezydenta Sta- 
dAK asystowali: przed .tarwićlel ,American Lc- 
gKU' *— olbrzymiego stowarzyszenia, obejmują- 
■ntfrr ‘WMystk k-h weteranów wojny światowej, a 
także senator Reed. *

W oświadc zewiu swojem, złożonem przez Ame- 
rioaa Legjon prasie w sprawie powołania komi
sji, związek ten pisze co następuje:

„ZńMeg ten bodzie ostiScżetnk-m, że w razie gdy
by Ameryk a została sprowokowana i wciągnięta 
do wojny dla obrony swoich praw, zmobilizowane 
lostahą wsz-lkie jej Łtsaby w ludziach i w mate- 
yfalć", zdolne do zaoania śmiertelnego ciosu wro
gowi. Vie jest to plan wbienmy, ale prawdziwy 
plan pokojowy. Położeniem podpisu swojego na
dał prezydent najwyższą sankcję prawną uchwn 
le, której zadaniem jest urzeczywistnienie jednego 
f  wielkich zasadniczych dnżrń Legji Amerykań
skiej, polegającego na oezWZględnem zrów-nattir 
obowiązku ofiarności i poświecenia sio wszystkich 
mieszkańców kraju pr/y uniemożliwieniu wszyst
kim ciągnienia zysków osobistych na tle WTOgicłi 
przeciwko Ameryce wystąpień"

D r u g i  S t f t e ?  f t £ » | S r u l 5
Donoszą z Rzymu: Wbrew pogłoskom o zaprze

staniu prac celem wydobyria drugiego statku Ka- 
liguili z głębin jeziora Nemi. dowiadujemy się od 
prol Hugona Antoiiielli‘egn prowadzącego po
szukiwania, że pompy pracują znowu dniem i no 
eq po przerwie spowodowanej potrzebą zmiany 
potnp Przed kilku dniami poziom jeziora zmniej
s z }! się do tego stopnia, te widoczny j.uż jest po
kład drugiego statku imperatora Kaliguii. Wydo
było ostatnio kotwicę żelazną wysokości 4 me
trów a obeca.ie rotpoczeto roboty przy wydobyciu 
drogiej kotwicy jeszcze Większej, aczkolwiek 
dfewłnafiej. Odnaleziono również w pobliżu dru
giego statku łódź długości trzech i pól metra, peł
ną części metalowych, należących do statku. Istnie 
je ob&wa, Lc nie uda się wydobyć w całość! teł 
łodzi, gdyż drżeWo prawie całkowicie przegniło. 
CE AT,).

DZIEŃ POLITYCZNY.
Frogian zjazdu radomskiego
Program zjazdu legionistów w Radomiu w 

dniu 10 bm. przedstawia się następująco: C g. 
10 rano — msza połowa celebrowana prze* ks 
biskupa Bandurskiego. O godz. 11 rano — od
słonięcie pomnika „Czynu Legionów1*, następ
nie defilada uczestników Zjazdu, wojska, Strzel
ca i organizacyj społecznych przed marszałkiem 
Piłsudskim O godz. 1 oopof. —  wspólny obiad. 
O godz. 4 popoł. — Akademja, którą otworzy 

I przemówieniem p. prernjer Sławek, poczem 
J przemawiać bęazie gen. Ryctz-Smigły. O godz. 
i 7 wiecz. — wspólna wieczerza, a o godz. 9-tej 

wiecz. raut.

Olbrzymi welodruui spłonął 
doszczętnie

N o w y  J o r k .  4. 8. (R) W dzremciy Broni 
spłonął doszczętnie ubiegłej nocy sławny,, oF- 

: brzyrr.i welodrom d<rcw,ń'a,ny, mogący póańie 
I ścić 18 tysięcy widzów- Wczoraj odibyWńły 
j s i ę  w nim wielkie zawody kolarskie, a w parę 

godzin później wybuch! pożar, prawdopodobnie 
od porzuconego rkedopa łka papierosa.

Nlllonerzy amerykańscy
W &TzLNAC*H ZJEDNOCZONYCH ismleej 495 

o rób, posiadających dochód roczny po przeszło 1 
n itjonie do arów. Nie trudno przeto soiue wyobra 
zić,. jak olbrzymie interesa dokonywują się na 
to miej półkuli. Dochód netto podatników w St 1- 
uach Zjzdnoozonydi w 1929r. wyniósł wyniósł 
ogółem: 24 mdljardy i 625 miljotsów dolarów Mo- 
żraby zatoru przj puścić, iż na głowę przypada 2 
tysiące dolarów rocznego dojhodu "W rzeeżyw:- 

; stośoi rozdiŁai nie jest tak prosty. Wystarczy bo 
i wiem uprzytomnić sobie, iz nionudo osób posi.-da 
j roczny dochód po 4 do 5 miljonó I, przeszło 89 

otótj po 3 do 4 mil., zaś 105 osób osób po 2 miljo- 
ny StatystyL 3 nie pc łaje, niestety, ilu obok tych 
mdjonerów .^dochodowych'1 istnieje w Stanach Zje 
d-noczonych miljdnerów kapitałowych. Przymi- 
syczać jednak należy, iż cyfrr tych ośtatirtftft by
najmniej nie jest mała.

Rozpowszechniajcie
J O f t Y  D Z I E IfH ir

Nr. 206

JB-ilen ze spra«<elfe zamachu
goń Bierką uięfy?

L w ó w- 4. S- F-A i . Dziemmki donoszą: Wczo 
raj wieczorem aresztowano w Rohatynie, po 
wiatu stanisławowskiego, no jak'ego Romana 
Pcłecha, zr.arego działacza rozma tych ukraiń- 
skicli orgarizacyj nacjonalistycznych PoLch 
wyjechał z Rohatyna w przeddzień napadu na 
ambulans pocztowy pod Bóbrką i powrócił na 
stępnię do Rohatyna z pokrwawioną ręką 1 no
gą. Aresztowanie jego nastąpiło pod zarzutom 
brara  udziału w napadzie.

Woiewfrda hrakowsKi i publf 
cyst? angielski w Zakopanem

Z a k p a n e  4. 8. PAT. W poniedziałek 4 bm. 
przybył do Zakopanego i zamieszkał na 6 7 - 
strem w pensjonacie p. Bagińskiej „Ryś", woje
woda krakowski dr. Mikołaj Kwaśniewski P. 
wojewoda zaoawi w Zakopanem tydzień.

Z a k o p a n e  4. 8. PAT. Przyjechał do Zako
panego na dłuższy pobyt znany literat i wybit
ny publicysta angielski Robert Machray z ł-On 
dymu. Celem pobytu wybitnego publicysty jest 
zwiedzenie Tatr i ich propaganda na terenie 
Angljł.

Stffn zdrowia starosty Rappego 
me budzi obaw

Z a k o p a n e  4. 8. PAT. Stan zdrowia ofiary 
wczorajszego wypadku na Swinicy p. starosty 
Rappe‘go, jest mimo wstrząsu mózgu i licznych 
obrażeń zadowalający i nie budzący puWŁŻninj- 
szych Oma w.

——o -—

Nieudało wiece kcniDrstyczne 
na Córnyir l̂&skn

K a t o w i c e .  4. 8. PAT. Na wczoraj zapowe 
dział poseł komunistyczny Wieczorek djva wie 
ce w Kołciiowicacn i Świętochłowicach. W 
Kołchowicach zebrała się na wiecu zn koma 
iiość uczestników-, zaś w Świętochłowicach 
prócz małej garstki wyrostków komunisty
cznych zebrali się robo 1 nicy, którzy występc 
wał wrogo przeciwko posłowi, skutkiem cz« 
go wkroczyła policja i pod silną eskortą odsła 
wiła psła Wieczorka do tramwaju, poczem po 
wróci1 on do Katowic

Starcie policji z  robotnikami
w Cząste chowie

C z ę s t o c h o w a .  4. 8. PAT. Dziś doszło tu 
do starcia między policją & roboti. kami, zajęty
mi przy robotach miejskich W czasie starcia 
tłum chciał wtargnąć do siedźmy magistratu. 
Poleją zmuszona była wystąpić przeciw temu. 
W v yuiku starcia sześc-u policjantów zostało 
poturbowanych kamieniami, za $ dwie osoby 
pośród demonstrantów odniosły runy.

Aresztowano kitka osób.

Samolot wpatt do Wisty
L u b l i n  4. 8. PAT. Dnia 3 serpnia, w Kaz 

mierzu fiad W isła  Wpadł do rzeki podczas iądo 
wania sam olot w ojskow y, prowadzony przez 
kapitana ’nż. Puław skiego ż pańsiwow ych za 
kładów lotniczycn w W arszaw ie. Sam olot za 
tonął i w ydobycie bez specjaltńeao raboru te 
ohnicznegn* je s t narazi© niemożliwe. Lotnik* u* 
ratow ano.

C z e c h o s ł o w a c j a  p r z y j m t n c  

zaproazenie
W a r s z a w a  4. 8. Dzienniki donoszą z P rr- 

gi iż republtkz ozechoriowacka ma przyjąć M“ 
prosrenie rządu oolskiego do Wzdęeia udaiałi 
w warszawskie.' konferencji nuaioirów ronlictwi 
Europy środkowej.
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i — kamień z lokalu chadeckiego związku zawodowego
(Telefonem od naszego loresponaenta)

W  a r s x a w a 4 . 8 .  (Sin) Dziś popołudniu przy 
byfi do Warszawy z Poznania motocykliści pa
lestyńscy, którzy po zlocie Makkabi w Antwer 
Pp odbędą podróż po Polsce. Po serdecznem 
powitanie gości przy rogatce miejskiej ruszył 
pochód przez uiice miasta, przyczem motocy* 
fcfatom towarzyszyło 40 samochodów udekoro 

wartych barwami niebiesko białemi. Wieczo* 
k*n odbyta się na cześć gości uroczysta aka- 
)H nia w gmachu cyrku.

W a r s z a w a  4. 8. (Sin) Na podstawie do
tychczasowych danych ze zbiorów żyta i psze 
aicy, zbiory żyta na gruntach cięższych są zna
cznie lepsze niż zeszłego to ku : słoma gruba, 
tam o  duże i doskonale wykształcone. Zbiory

L o n d y n .  4. 8. (Rł „Times" przynosi dziś 
dalsze szczegóły powodzi, jaka nawiedziła ca 
łą środkową Japonię. W następstwie riiecstają 
cych opadów wylały prawie wszyrtkie rzeki 
zalewając całą okolicę w szerokim promieniu 
Do niedawna gęsto zaludnione rriejscowośo 
wyglądają jak jedno wielkie jezioro. Tysiące 
osad ludzkich woda zniszczyła doszczętnie.

L o n d y n .  4. 8. (R) Z Moskwy donoszą o 
gwałtownem trzęsieniu ziemi, jakie ubiegłej 
nocy nawiedziło północno-wschodnie wybize 
że morza Kaspijskego. Wskutek trzęsienia zie 
ml kilka młejscowśoci miało ulec zupełnemu

N o w y  J o r k -  4 .8. (R) Po nieudałym locie 
amerykańskich lotników Mearsa i Browna, 
którzy, jak wiadomo, na Nowej Fundlandj; ule 
gli wczoraj katastrofie, kanadyjski lotnik woj
skowy Errol Boyd zapowiada nowy lot z No 
wego Jorku do Europy. W najbliższym czasie 
Byd wystartuje z Nowego Jorku do Hai bour- 
Grace ra Nowej Fundlandii', a stąmtąd poleci 
do Londynu. Lotnik Boyd dokonał niedawno 
k>tu bez lądowania z Nowego Jorku do wysp 
Bermuda i z powrotem.

Okrętem czpieczniej
K o p e n h a g a  4. 8. (R) Niemjeccy lotnicy 

Hirt i Weller,, którzy 24 lipca wylecieli z B e r 
Hina i etapami zamierzali dotrzeć do Chicago, 
w niedzielę przybyli do Reykjaviku na Islandji. 
Obecnie lotnicy zrezygnowali z dalszego lotu 
ponad oceanem rzekomo z powodu braku odpo
wiedniego miejsca do lądowania na Grenlandii.

W a r s z a w a .  4. 8. (Sin) Gdy pochód mijał 
ulicę Rybarską, w pewnej chwili padł kamień 
z okien lokalu, mieszczącego chadecki związek 
zawodowy. Spadający kamień zrani! jednego z 
motocyklistów palestyńskich. Wśród tłumu po 
wstała nieojrsana panika. Grupa wyrostków 
skorzystała z togo i rzuciła się na uczestników 
pochodu. Kilka osób zostało poturbowanych. 
Interweniowało pogotowie ratunkowe. Charal 
kteryczne, że policja r^zpęda ala uczestników

pszenicy są tak dobre, że nie trzeba także spro" 
wadzać jej z zagranicy.

Ucierpiał jedynie jęczmień, owies i jara psze
nica. Świetnie zato zapowiadają się okopowiny 
oraz buraki i kartofle.

Także wielki© miasta poniosły olbrzymie stra 
ty. W osaka stoi 10 ty sięcy domów pod wodą, 
w Tokio 4 tysiące a w Toitorf 3 tysiące. Do
tychczas znaną liczba ofiar śmiertelnych wy 
nosi 50 osób. Cyfna ta ne jest oczywiście ani 
w przybliżeniu ostateczną ponieważ cale wiel 
kie tereny ,nawiedzone k itastrofą pozoawk) 
ne są wszelkiej komunikacji.

zniszczeniu. Mówią o 5ft0 zabitych i 4 tysią 
cach rannych. Rzeka Ural niała wystąpić z 
brzegów, gdyż korj to jej wskutek trzęsienia 
ziemi zostało zasypane. Dotychczas niema po 
twierdzenia tej wiadmoości.

„Nowego Dziennika**)

Postanowili zatem niebezpieczny Atlantyk prze' 
być na bezpiecznym parowcu. Spakowali zatem 
samolot i wraz z nim załadowali sie na okręt, 
który zawiezie ich do Montrealu w Kanadzie.

Niezwykłe samobó stwo lotnika
P a r y ż  4. 8. (R) Pewien rezerwista lotniczy 

armii francuskiej popełnił onegaaj samobój 
stwo na tle zawiedzionej miłości w sposób do
tąd nie praktykowany. Udał się on mianowicie 
na lotnisko wojskowe w Montepelier, gdzie za
żądał, aby mu pożyczono samolotu dla doko
nania lotu ćwiczebnego. Otrzymawszy aparat, 
lotnik wzbił się na wysokość około 300 metrów, 
zatrzymał motor a sam wyskoczył z samolotu 
bez spadochronu. Samolo leciał jeszcze jakiś 
czas, a później runął na ziemię i strzaskai się. 
Lotnik poniósł śmierć na miejscu. W kieszeni 
jego znaleziono listy pożegnalne, w których 
podaje powód straszego tego Kroku. \

A r. R

O B E J M  I W U P P S U
E n fe h r , 4. & ttSO. u M jt  ■kiynmne. Dolar be* 

aaiaajr.
Akcje przemysłowe: Zieleniewski 39.
Papiery procentowe: 5-proc. Prean. Poż. dola

rowa 64.50.
Zebranie giełdowe prezszło pod znakiem mini

malnej chęci uo pracy. Większość efektów w zu- 
pełnem zaniedbaniu. W małych ilościach robioio 
jedynie Zieleniewskim po kursie ustalonym i z pa
pierów procentowym 5-proc. Prom. Poż. dolaro
wą zwyżt owo, ostatni przy większem zapotrzebo
waniu.

Ne pogiełdziu sytuacja podobna. P łacaro Bank 
Zw. Sp. Zarobk 7250.

Waluty i  dewizy oficjalnie bez obrotów.
Na rynku wabutowym w obrotach prywatnych 

i międzybankowych sytuacja bez zmiany Uspo
sobienie spokojne. Podaż dostateczna. W Krako
wie dolar gotówkowy 8.88—889, czeki bankowo 
890 i jedna czw. do 8.91 i jedna czw Warszawa 
doi. 8.87 i trzy czw. dc o.88 i trzy czw.. czekł 
8.90—8.91. Lwów doł. 8.88—8.89. czeki 8.9Ó i je 
dna czw. do 8.91 i jedna czw. Katowice doi. 8.88 
i jedna czw. do 8.89 i jedna czw , czeki 8 90 i 
pół do 8.91 i pół. Notowanie dzienne Banku Pol
skiego nie uległo zmianie.

GIEŁDA POZNAŃSKA
Warszawa. 4 8 PAT. Akcje; Bank Dyskontowy 

165, 166, Bank Zachodni 72, Cegielski 48, Stara
chowice 15 i jedna czw. Pożycak': 4 -proc. inwe
stycyjna 117 i  pól, Hit i  pół, 5-proc. dolarowe 6J, 
65, 5-proc. kot/wersyjna 55 i  trzy qbw., lDpsW. ko* 
łejown t08 1 pół, 8-proc U. Ł  Bahftkr ^oispoilar* 
stwifc K r a jm g s  M.

• ■ a "
Waluty* Dolary 889, SOL, 887. DWrtzi: Belg ja. 

124.72, 125.09, WL4L, Londyn 4340 1 j<dr>.( Jaw * 
4351, 4329 1 pot, Mowy J u T  SjSO, 8.92. 8 88, Pa* 
ryż 94.74, 35.06, 9k,96, Pm ga 2B.-411 pół 26.48, 26.?* 
Szwacarja 17317, 173.60, 17274, Wiedeń 125.9$ 
126.29, 125.67, Włochy 46.68, 4SJ0Ł 46SB.

GIEŁDA WIEDEŃSKA
Wiedeń, 4 8. PAT. W aiaty i i w i ą r: Ber Md

168.74—16924, Budapeszt 123J87-43ML17, BokareszT 
4 20 i pół <io 4.22 i pół, Londyn 34.40 i  'edk a cz\u 
do 34.50 i  jedna czw., Nowy Jork  Tltóśsi—1W8.45, 
Paryż 27.76 i pół do 27.86 i pói Praga 2prS i  je* 
dna ( sma do 21.07 i jedna ósma Wans^awa 79.18 
— 79.44, Ziu-ycfa 137.1Ó—137.66, ^nmylnWiaMto 
70325—70725, Niemieckie 16MG—1*006 
skie 27.80—27.96, Włoskie 37.19-3755, SawM aa 
skie 137.28—138.08, Czeskie 20.91 i  jedna czw. dt 
2103 i  jedna czw... Węgierskie 72380—12120.

• • •

Papiery wartościowe; Rm ta majowa 1.498, Ren*
ta łutowa 1.67, Renta koa uuowa 1.67, Losy Tu
reckie 17 i trzy czw., Karpaty 3.02, Silesia '',•.95, 
Galicja 20.

GIEŁDA WARSZAWSKA
Zurych, 4. 8. P aT . Paryż 2 0 2 ł i pół, Londy-j 

25.06 i pół, Noyw Jork  5.14.50, Belg a 72.05, Wło
chy 26.95, Berlin 123, Wiedeń 72.77, Praga 15.28, 
Warszawa 57.80, Budapeszt 9026, Bukareszt 3.08.

NOWA MONETA WATYKAŃSKA. Włoski mi- 
| nister finansów Mosconi i gubernator watykański 
| Serafini podpiszą konwencję pomiędzy Watyk t- 

nem a rządem włoskim, na której podstawie men 
nicy państwowej włoskiej przysługiwać będzie 
wyłączne prawo wybijania monety watykańskiej,

1 która będzie notowana według kursu urzędowego 
. na terytorjum królestwa włoskiego. Specjalna 
■ klauzula ustala ilość monet, które mogą być wy- 
I bite w ciągu dziesięciu 'at. w okresie których o- 
! bowiązuje konwencja.

! Ciekawy Eksperyment gEO-ulskfryczny
I Donoszą z Itzymu: W oiągu najbliższych dni gru 
! pa techników, badająca łańcuchy gór zwane Mmi

ii Rognosi, dokona ciekawego eksperymentu geo- 
: elektrycznego, celem ustalenia kierunku pokładów 

miedzi, znajdujących się w tych górach. Poszuki
wania poczynione w 1738, 1847 i w 1906 roku da
ły pozytywne rezultaty jedynie z punktu widzenia 
gatunkowego miedzi, chodzi obecnie o ustalenie 

, ewentuaLnych rezultatów ilościowych przynaj
mniej w przybliżeniu. 'W ogóle technicy włoscy 
przypuszczają, że łańcuchy górskie, przecinające 

j wschodnią Toskanję, zawierającą znaczne itosa 
i rozmaitych metali. (PA T)

pochodu.

Jakie będą tegoroczne zbiory?
fTelefonem od naszego korespondenta).

Olbrzymia Klęska powodzi w Japonii
(Telegram własny „Nowego Dziennika")

Gw ałtow ne trzęsienie ziemi
u wybrzeży Morza Kaspijskiego

(Telegram własny „Nowego Dziennika**).

N o w y  lot dookoła świata
(Telegram własny

K a t o w i c e  4 8. PAT. Z Raciborza donoszą, bryką skrzyń. Pod zarzuterr podpalenia aresz 
.Iż wczorajszej nocy wybuchł w gómoślą- | towano palacza i jeszcze jedną osooę. Szkody
skich zakładach drzewnych pożar, który znisz . są znaczne,
czyi kompletnie tartak i hebłamię wraz z fa* 1 «— --j. •



Str. & .ffflW Y  DZIENNIK* środa 6 siorpnla 1930 isr. 2Uo

W łia M iT H ^ . | itsae B P
P O S Z U K U JE  s,ę a gen

tów : agentek na poszczę 
góine re.onj ;»-x>jeWÓdz 
twa Krakowskiego, dis 
sprzedaży wprost konsu 
men tom ar tyku'ów pLer 
wszej porr/tky dla go 
sp darstw dofiiowych. — 
Zgioszenla tydko osobi 
s :e . Kraków, ul. Pijar 
ska 7. parter, Ajencja że 
lazc-- rnenJowo, między 
g-jćziną 5 -7  popołudniu 

2530x

POSZUKUJE się panny 
t - U i • onaJj z wszel 
kle.fi pracami biurowo 
n»:. f isz*.o j bicgję na-ma 
szynie. steiic.gratującej 
po pjiski! i ntemiccfeii — 
do natj chmi-astowego 
Wstąpienia. Zgloezctta 
pod „Siła biurowa" do 
Adm. ,,N. D ziem ska".

2540g

P O T R Z E B N A  zdoina s t
la do prac biurowych oa 
popołudniu. — Znające 
dzaal ekspedycji afcJepo- 
wei mają pienwazaństwo 
Zetoeznia: Btodk Gard. 
* r  23. m i i

F O SZ U K W  toę ztfobd 
d npWit n Ć  8o pnrybi 
■ów rnjdtłfcrmUcfa. Zjgfo 
knefa: Gfumr, Orodz
m  as. smbck

id w  o r i r  Tiu ij>jd 
« a w  w  J to d M b a c fa

» U

D 0C 09  WBubtowmsj a3o 
z  osoboon w er 

k_ 2 p ad te  Lab 
do

Iw fe  TOukumdć: Cbo- 
wnor, B b a r a a  k

MIESZKANic  scfclactae
<Ba panienka (Żyd.) u sa 
inataej wd-wy od zaraz 
uu wynajęcia; Tambrnar, 
Bocheńska 8. 881.

B U C -H A LT E R —bilans
sta i korespondent pot 
sito—niemiecki, chejmie 
dodatikowe zajęcie w go 
dżinach wieczornych i 
raz w tygodniu całcdzien 
ne. Zgłoszenia pod „A. 
B. 35" do AdlmLn. j.Mow. 
Dzienniuca". 1124g

PANNA hitCTiigeintna p> 
szwikuje posady do dz+ec 
!ra od 3- f  hit. Zg?o6ze 
ma pod „N." do Aonwr. 
„N. DzłenoUn". M25g

„DYWAN", Tkalnia dy
wanów, k*m ów, Kra
ków—Etodsórze, ul. Kto
gi 9. TeLNi 116-09, tram 
wa] Nr. 3 — poleca dy
wany, kttkny bezkooku- 
reocyjrłt tanio. Kieuca 
do naprawy dywanów 
perskieK Iriłknów.

J273m

MASZTiNE do pisania w 
dobrym, star e — znanej 
marki, o*az urządzenie 
fetorowe, sLcladt1 y.e się 
z  s*nfy, stołków i
Ł  d. karpi JPudi piór", 
KraŁ wy uL Józeia 22. 
Oferty -riico pisemne z 
PuJaotem ceny. 2535*

tNEWAŻNIAM zgnbio 
«e cymesy: l)  aJrceptant 
Bofcsl aw Zarzyc# płat 
oy Radonu, Lubelska 22 
na Zł. i 00, 5 sierpnia. 2) 
Sajfi«oe# HLrsdMShafc Ja 
worano, na Zł. 200, piat 
wy 25 situpnia. 2534x

UNIEWAŻNIAM agułńo 
ną ksiąakę wojskową, — 
i wydaną przez P. K. U. 
BIpWco.—Biała , na imię 
BertoM Maznmer. 1185

FIRANKI od najtań
szych do naJwyLw*trtn£e 
stzycb połeca Wytwórnia 
firanek, Podgórze, daw 
niej Trauguta 5, obecnie 
nL Rękawka Nr. 3 (tuż 
obok Rynka podgórskie
go). 462x

NERWOWI, NEURASTENICY
cierpiący nt drażliwość, słabość wołi brak 
energji, rnei?r.cho-i;ę, przesyt życia. bezsenność, 
ból głowy, wrażi wość nerwów, śledziennicę, 
nerwowe zaburzeń a serca i żołądka, otrzymają 
bezpłatnie Iroszurę Dr. Weiscgo. Słabość ner
wów. D r Gebhard i Ska, Gdańsk, oddział 87,

F f i f f N i n r -  K ra jo w e  I a g ra -  
I  l i  I t  l i  I I I  I I  I  n lc z n e  m a sy w y
b l K l l  św iatow ej m aiki . J O B AL "  Bci  Lcuryp
Przedstaw icielstw o na eaia. Wlalopolsite:

D F R F U  Składy labrycrnc 
) 4.  M l S L i L Ł  , j  f o r n ie r ć w  I d y k t

K r a k ó w , ul. Szpitalna L. 7 Telefon 102-34 
Luów-Zamarstyuow. ul. Zamknięta 12 Tel 4V31 
K a t o w ic e ,  nl. Francuska L 10. Tel 2731 
C e n y  b e z w z g lę d n ie  l O E l u i e n e y J n e .

Warunki płatności najdogodniejsze

P I E G I
Ż Ó Ł T E  FLAMY 

OPA3FN1ZHĘ 
USUWA POn 

G W /.R  A M G JA
APTL^ARZ.

jm i u iE ir iS tn
„AXELA** K R E M

SL . MAŁY Zł J .50  
S Ł . DUŻY ’ i  «  *<- 

JUCELA* MYDŁO
]  SZT. Zł l . U
S SZT. Zl J 5 *

”  DO NABYCIA V  SKŁADACH APTECZNYCH 
APTEKACH >ERFUMERJACH

LUB WPROST W FIRMIE J . GADEBUSCH, NOWA 7-8 ;

Z A W IA D O n iE E lE
Rozszerzając nasz Dziaf Automobilowy przy

jęliśmy zastępstwo zaszczytnie znanej marki

Pod k.erowniatwem facfaov,jch doraxiców 
z fabryki urządzamy warsztat obsługi, 1 tóry 
dzięki specjalnym urządzeniom w najkrótszym 
czasie da Klijeoteli -zeozową i tamą obsługę. 
Podwozia ciężarowe i kompletne wozy osobo 
we najnowszych typów maimy na składzie. Do 
bezpłatnej i ndeotjowiązująoe.' demomstraoji, 
prosimy zv raoać się łaskawie do:

Upoważnione Przedstawicielstwo 
F A B R Y K I F O R D  M O TO R  COM PANY H .S .
Br. Stefan i Fiofr Bergman
K r a k ó w ,  u l i c a  S z p i t a l n a  L, 3 &

Telefon 146-17  
Dział części, telefon 121-81

W arsztaty i garaże: K a r m e l i c k a  4 7  
Telefon 113-93

R E. K L A M

Rehlatr.a dźwignio handlu

Trzy n ie ro z łą c z n e  p o jęc im
O b f i t a  p o ó a t
NajkoLzystsiejaze zaknpjr

TARGI LIPSKIE
1600 grup towarowych, 2600 pro
ducentów i hurtowników z 2L 
krajów. Nadto wielka ilość fa- 
ckc.w'0 zorganizowanych firm 
eksportowych stoi do dyspozycji 
zagranicznych nabywców — 
Z przedstawicielami tycn nrm 
można się porozumieć ra oośrec- 
nictwem biura związkowego 
W L I P S K  
Każdy winien skorzystać ze a^t- 
sobności, jakie nadarzają, rozL O* 
czynające się uda 31 s ie rp n ia

JESIENNE TARGI U P bkE
■ n  E l i  *  ‘ t  ,..Ją ,n an d «w ą Wjmtawt 
• V  # •  F n tr z a a ą  i  ^ i l l w a k ą ) .

Wszelkich informacyj u d z ie la  
1'rzedstawiciel na Małop. Zach. 
Lipekiogo U rząd* T arę : U | ą  
To iri -stwo Handlowe „Halu^"
S-ka z ogr. odpow. Krakói 
Radziwiłłowska 23. Te1. 140-40.

Zs?i*di*Jci©
Jednocześnie y f

W B E R L IN IE  H U tfrrilS T R A C JĘ U o rittiN
l i07g obejmuje
Adolf Bach ner, Berlin, Nr. 4, Schroedersłr. 10 

P ierwszorzędne referencje. 
W i a d ó m o ś ć :  Henryk Schneider Kraków 

ulica Zyblikiewicza L. 9, od godz. 2—4

c ó L o o N g

T J fa  * I I B * J i L
z o w ie r o ^ ^ K ; 

IrOSOKSOUHINERfilNTDf 
ORZEŹWIAJĄCY WYLigt 
Ł IELIWIh U5N0WEGD

U sowa d o leg iiw o fc i 
nóg. W zŁacnie i orz. " 
wia zbolałe stopy.

L a b o r a to r ju m  C h em icz n e

,»D I K O L
t u a u n r ,  Elektoralna iC
Udzie niema wysyłamy 
pocztą po wnłaceniu na 

onto P. K. O. 13.807 
ót l -75. — Pudełko za
wiera soli na 7 kąphli.

W A Ż N E  D L A  P .  T .  K U P C Ó W
Nowa farbiam ia „JU'r RZENKA", prowadzona 

przez fachowe siły najnowszą techniką, pirzefaT- 
lw .Tije różjn j  materjały, ubrania, wełny i baweł- 
ny, j  xiwabie itp. po oeiiucu przystęptuycł.. „JU
TRZENKA", ctoeim. pralnia i farbiam ia. Centraia 
Kraków, Dębniki, Kilińskiego. 2536x

Waint dla właścicieli domów 
w Berlinie

Jako d łu goletn i o b y w a te l, tu z a m ito z k a ły , prowa 
daję d la  obcoferaiaw ców  ad an iristrac ję  dom ów  skro 
p u łatn ie  km najw.ękiszeimu zad ow oleniu  o b cy ch , —  
osobiście inkasuje, — z władzami frutejszemi p ozo  
s ta jy  w  sto su n k ach , a co  do m o je j o so b y  m ogę d ać 
referencję ta k  o b y w a te li P o Ja k ó w , jak oted  innych 

C*rl Meyer, Berłlr N. O. 55, Preazlauer ABee 6.

K 0 N C Y P I E N T
z kilkuletnią praktyką prowincjonainą i  prawem 
s^stytucr- poszukuje posady. Zgłoszenia pod 
»Dr. B. F.“ do Adttn. J4 . Dziennika". 2450*

H a l l o l  Ta mówi ,  P E R F U M E J t J A (
b«LłWi fa m *u ii 7. (w ■Itr.ł). haiUwnr abład aiyM i partkn
Pnwd w f i u J i a  aa letnisko . » «» kstdy po tmfimnit takt 
OWba u a p a tn y ć  aie n naa w sityk j jy  kosnetyC- lawaialkleg 
raiHafa. U w a p a l łn »  kakOsi > lakapoio doda]* i l ^ k a a p m  
■ Ic  prsadmlotr kom atyaznt 12

OKULARY!!
n a jh p a z o  gatunki szk ie ł op tycznych 

.n a }  m it  . K&NRAD OftOSSLER 
C.9l.it, Kraków, ulica Grodzka L. 41

W ła sn a  pra«*W Bla. D » k !*d n e  w y k o n a a ia  rg eep t P P . Ig k o n y

PRENUMERATA: w K ra k o w ie  i na p row . ml«s:ęczn ZŁ 6 ‘00 , kwartał, ZŁ 18*00 

w K ra k o w ie  z od noszeń , do dom u *  »  6*20 *  »  18*60
Na prowóDCł' z p rz e sy łk ą  p o cz to w ą  „  „  6*60 „  m 19*80
Z a g r a c ą  z p rz e sy łk ą  p o cz to w ą  „  H IO W  M ■ 30*00

„NOWY D Z IEN N IK " w ychodzi: codfc-ottii)© takie w  p o tfe d z M U  I  d r i  p o iw  c .

OGŁOSZENIA: Podstawą oblLzeń jest 1 nńtimetr w jednym lanue. — Strona w 
tękścł* i i— i .  stanem s ą  3 lamy po 74 mttim. —  Strona za tekstem 6 ła
mów po  37 mfflm. — iiajmnuejsze oglos&aośc drobne Uczymy za 10 słów.

CENY w złotyeh: L stroną 1*25.— Tekst 1 —. N dosłano 0*75 — Za tekstem.
0*2&. — Drobne od słowt #*20. Dla poszukując ycr pravr  0*10. — Oretnif- 
efe 17*60- — Za M e t r a m ł e j e c a  doMcu afe2f5S.
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